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Brzuze

Wyłowili zwłoki 
ze stawu
Około 60-letni mieszkaniec Brzuzego wyszedł z domu 
4 lipca i nie powrócił. Jego bliscy trafili na ślad zagi-
nionego przed kilkoma dniami. Niestety mężczyzna 
nie żyje.
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GMINA WĄPIELSK
Z Chopinem 
w zamkowych ruinach
Kolejny koncert z cyklu Chopin en 
Vacances został zorganizowany 
w ruinach zamku w Radzikach Du-
żych
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RYPINPOWIAT GMINA BRZUZE GMINA RYPIN
O roli nowoczesnego 
patriotyzmu 
We wtorek 15 sierpnia obchodzili-
śmy Święto Wojska Polskiego, usta-
nowione na pamiątkę Bitwy War-
szawskiej „Cudu nad Wisłą” z  1920 
roku

Niespodzianka dla uczniów
1 września od lat kojarzy się z uro-
czystym rozpoczęciem roku szkol-
nego. Tym razem będzie inaczej. 
Dzieci będą mogły cieszyć się dłuż-
szymi wakacjami i do szkoły pójdą 
dopiero 4 września

Piknikowo 
w Żałem i Somsiorach
Mieszkańcy Żałego i Somsior mogli 
wspólnie spędzić czas na sobotnich 
piknikach sołeckich. To dla miesz-
kańców już wieloletnia tradycja

Stawiska na 
zabawie w Rypałkach
W sobotnie popołudnie 12 czerwca 
Rada Sołecka Stawisk zorganizowa-
ła dla mieszkańców wsi piknik ro-
dzinny. Impreza odbyła się na placu 
przy remizie OSP w Rypałkach

Wcześniejsze próby poszuki-
wania przez rodzinę nic nie dały. 
Mężczyzny nie znaleziono przez 
miesiąc. Wreszcie w niedzielę 6 
sierpnia jeden z członków rodzi-
ny zauważył coś podejrzanego 
w  pobliskim stawie. Zaalarmo-
wana została policja i straż po-
żarna. Służby potwierdziły dra-
matyczne odkrycie. W  wodzie 
były zwłoki zaginionego.

– Z  tego co nam wiadomo, 
mężczyzna raczej nie miał pro-
blemów zdrowotnych. Okoliczni 
mieszkańcy twierdzą, że cho-
dził często koło stawu, skraca-
jąc w  ten sposób sobie drogę. 

Wstępnie wiadomo, że policjan-
ci nie ujawnili śladów wskazu-
jących na udział osób trzecich. 
Być może był to nieszczęśliwy 
wypadek – mówi mł. bryg. To-
masz Sokołowski z  Komendy 
Powiatowej Państwowej Straży 
Pożarnej w Rypinie.

Działania strażaków pole-
gały na zabezpieczeniu miej-
sca zdarzenia oraz wyłowieniu 
zwłok. W  akcji wzięły udział 
dwa zastępy z Rypina. Śledztwo 
w  sprawie śmierci mężczyzny 
prowadzi prokuratura.

Tekst i fot. (ak)

Sprawa wstrząsnęła regio-
nem. Przypomnijmy, że w  pią-
tek 28 lipca dwóch pracowników 
urzędu z Rogowa zostało wysła-
nych do pracy przy studzience 
w Sosnowie. Niestety sprawy po-
toczyły się dramatycznie. Mimo 
szybkiej reakcji strażaków oraz 
służb medycznych obaj męż-

czyźni zmarli. Wydobyci ze stu-
dzienki na powierzchnię już nie 
żyli. Sprawą zajęła się policja 
i prokuratura.

Prokuratura Rejonowa w Ry-
pinie wszczęła 31 lipca śledztwo 
w  sprawie wypadku przy pra-
cy ze skutkiem śmiertelnym. 
– Z  dotychczasowych ustaleń 

wynika, że obaj mężczyźni zo-
stali skierowani do wykonywania 
prac związanych z udrożnieniem 
studzienek kanalizacyjnych na 
terenie byłego PGR w Sosnowie. 
Udrożnienie studzienek miało 
nastąpić za pomocą silnego stru-
mienia wody ze zbiornika wozu 
strażackiego. Po przybyciu na 
miejsce obaj pracownicy weszli 
do studzienki. Ponieważ zabra-
kło wody w  zbiorniku, kierowca 
wozu strażackiego udał się do 
najbliższego hydrantu – mówi 
prokurator Wojciech Fabisiak, 
rzecznik Prokuratury Okręgowej 
we Włocławku.

Po upływie kilkunastu mi-
nut strażak wrócił na miejsce 
i  zobaczył, że obaj mężczyź-
ni znajdujący się w  studzience 
są nieprzytomni. Niezwłocznie 
wezwano pomoc i  wyciągnięto 
ich na powierzchnię. Przybyli 
na miejsce ratownicy z  Zespo-
łu Ratownictwa Medycznego 
w Rypinie stwierdzili zgon męż-
czyzn. – W  wyniku przeprowa-
dzonej sekcji zwłok ustalono, że 
bezpośrednią przyczyną śmierci 
było nagłe zatrzymanie krążenia, 
spowodowane prawdopodobnie 
gazami toksycznymi – dodaje 
Fabisiak.

(ak), Fot. KP PSP Rypin
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GMINA ROGOWO  Trwa prokuratorskie śledztwo w sprawie 
śmierci dwóch pracowników urzędu gminy Rogowo, którzy 
28 lipca zostali wysłani do pracy przy udrożnianiu studzienki 
w Sosnowie

Co zabiło urzędników?

W tej studzience zmarli dwaj pracownicy UG Rogowo

Strażacy z Rypina wyłowili ciało mężczyzny – fot. ilustracyjne



Ojciec Roberta Broncharda – 
Leszek pochodzi z naszego miasta. 
Jego  babka tworzyła Klub Seniora 
Srebrny Głos, była aktywną dzia-
łaczka Domu Kultury. – Wyjecha-
łem do Nowego Jorku w 1978 roku 
– opowiada tata Roberta. – Na za-
proszenie siostry. Skusiła mnie per-
spektywa zarobku. To były szalone 
lata, w  ciągu miesiąca zarobiłem 
tam tyle, ile tu w  Polsce w  ciągu 
roku. Po miesiącu było mnie stać 
na zakup malucha, więc zostałem 
na jeszcze miesiąc, rok, a potem już 
kupiłem dom i zostałem na stałe. 
Jestem niebywałym szczęściarzem, 
miałem szansę pracować dla ów-
czesnych sław Hollywoodu. Jednak 
od 25 lat co roku odwiedzam swoje 
„stare śmieci”. Zawsze kochałem 
muzykę. Występowałem z rypińską 
orkiestrą, grałem na akordeonie. 
Pasje odziedziczyły dzieci. Córka 
Krysia porzuciła muzykę na rzecz 
medycyny. Syn… no cóż, jestem 
z  niego ogromnie dumny. Był tu 
chrzczony w kościele św. Trójcy. To 
rypinianin, podobnie jak cała nasza 
rodzina.

– Wybitny, obiecujący, mło-
dy, a  tak utalentowany. Szybki 
research pokazuje takie określe-
nia na Twoją osobę.

– Robert Bronchard: Internet 
nie oszukuje (śmiech). W  minio-
nym roku otrzymałem wyróżnie-
nie z  rąk konsula „Wybitny Młody 
Polak” za działalność w  środowi-
sku polonijnym, nie tylko chodzi-
ło o  samo granie na fortepianie. 
Jestem także tancerzem w  Polish 
American Folk Dance Company.

– Oglądałam zdjęcia, muszę 
przyznać – ładne stroje, wzoro-
wane na naszych, polskich?

– Wszystkie stroje są auten-
tyczne, polskie. Mamy ponad 600 
kreacji. Aktywnie działam w zespo-
le, nie tylko tańczę i gram.

– Od kiedy tańczysz w  ze-
spole?

– Od dziecka. Chodziłem do 
szkoły polskiej, sobotniej, którą 
obecnie prowadzi moja mama. 
Zawsze po lekcjach były zajęcia 
taneczne. Zapisałem się do dzie-
cięcego zespołu, od 10 lat tańczę 
w  zespole folkowym. Od czterech 
lat jestem sekretarzem, prowa-
dzę administrację zespołu, a  tak-
że mam nadzieję, że znowu będę 
mógł prowadzić zajęcia dla dzieci. 
O ile znajdę czas.

– Spodziewałam się, że bę-
dziesz mówił dużo gorzej po pol-
sku. W końcu urodziłeś się i wy-
chowałeś w Nowym Jorku.

– Nic nie trzeba tłumaczyć 
(śmiech)? To zasługa lekcji w  Pol-
skiej Szkole im. Marii Konopnickiej 
na Greenpoincie i rodziców. Przede 
wszystkim mamy.

– Niezwykle zaskoczyła 
mnie informacja, że występowa-
łeś aż czterokrotnie w Carnegie 
Hall. Wiem, ze to ogromne wy-
różnienie dla muzyka i  chyba 
także stres.

– W  tej chwili to już pięcio-
krotnie. Jest to ogromny zaszczyt 
dla muzyka. Carnegie Hall to chyba 
jedna z najważniejszych sal koncer-
towych w Stanach, jeśli nie najważ-
niejsza. Brałem udział w  konkur-
sie, wygrana w nim gwarantowała 
występ. To bardzo duże przeżycie. 
Wystąpić na takiej sali, gdzie aku-
styka jest wspaniała, fenomenalny 
fortepian, który nawiasem mówiąc 
jest horrendalnie drogi i cały czas 

na niego zbieram (śmiech), to speł-
nienie marzeń każdego pianisty.

– Muzyka jest Twoim pomy-
słem na życie? Czy może masz 
jakieś inne plany?

– Nie, jestem muzykiem. Był 
moment, że zastanawiałem się 
nad medycyną i  uczęszczałem na 
zajęcia. Jednak ostatecznie stwier-
dziłem, że wystarczy jeden lekarz 
w rodzinie. Moja siostra Krysia jest 
jedną z  najlepszych studentek na 
roku, pozostawiam jej tę ścieżkę. 
Muzyka jest moim życiem.

– Polak z  Pasją 2015 Roku. 
Podzieliłeś się nagrodą pienięż-
ną z przegranym kolegą. W tym 
roku Wybitny Młody Polak. Po-
ważne tytuły w poważnych kon-
kursach.

– To jest plebiscyt, biorą w nim 
udział środowiska polonijne z  ca-
łych Stanów. Wyróżniane są osoby 
w różnych kategoriach: kultury, na-
uki, sztuki, muzyki. Zostałem no-
minowany i  wygrałem. Dostałem 
nagrodę od konsula.

– Kończysz studia w  przy-
szłym roku. Co ten nadchodzący 
rok Ci przyniesie?

– Został mi ostatni rok stu-
diów magisterskich. W  przyszłym 
roku będę tylko ćwiczył do egza-
minu. Na zakończenie muszę dać 
koncert, profesorowie oceniają wy-
stęp.

– Stresujesz się przed wystą-
pieniem?

– Troszkę… To zależy tak na-
prawdę od tego ile ćwiczyłem. 
Kiedy jestem oswojony ze sceną, 
publicznością, nie czuję presji. Jed-
nak takie duże koncerty jak właśnie 
w Carnegie Hall, tu owszem dener-
wowałem się bardzo. Podobnie te-

raz, kiedy grałem z Symfonią, gra-
łem Chopina. Denerwowałem się 
bardzo, publika wymagająca, utwór 
także.

– Pobierałeś lekcję u  zna-
nych amerykańskich muzyków.

– U nas są tzw. master class. To 
zajęcia, które prowadzone są przez 
bardzo znanych muzyków. Był taki 
jeden pianista, ostatni student Ho-
rowitza – Eduardo Hubert. Miałem 
przyjemność wystąpić przed nim, 
miałem z nim kilka lekcji. To wybit-
ny pianista, podobnie jak ja kocha-
jący muzykę Chopina.

– A propos Chopina. Wiem, 
że marzysz o udziale w Między-
narodowy Konkurs Pianistyczny 
im. Fryderyka Chopina.

– To moje wielkie marzenie. 
Jeszcze niespełnione. Chciałbym 
wziąć w nim udział, bo bardzo lubię 
muzykę Chopina. To mój ulubiony 
kompozytor. Przygotowuję się do 
tego konkursu. Chopin jest bardzo 
wymagającym kompozytorem. On 
jako pierwszy przetworzył etiudy 
ćwiczebne na utwory sceniczne, 
trzeba mieć bardzo dobrą technikę. 
Jego muzyka wymaga delikatności.

– Polskiej duszy?
– Dokładnie. Z  Chopinem ła-

two przedobrzyć, jego muzykę 
trzeba czuć w  sobie. Ciężko ująć 
jego interpretację.

– Mówiłeś, że co roku od-
wiedzasz Rypin. Masz swoje uko-
chane miejsca w naszym mieście? 
Dostrzegasz jakieś zmiany?

– Co roku miasto się zmienia. 

Przybywa zieleni, co jest naprawdę 
wspaniałe. Oczarowało nas ron-
do, które można podziwiać nawet 
w telewizji. Parki co roku wygląda-
ją piękniej. Odnawiane są budynki. 
Widać, że miasto się rozwija. To 
wspaniałe, zwłaszcza dla mojego 
taty. Od kiedy wyjechał nie był tu 
tylko dwukrotnie. Za jego sprawą 
wracamy do rodzinnego miasta. 
Moje ulubione miejsce? To zde-
cydowanie kawiarnio-lodziarnia 
Joanna. Serwują wyśmienite lody. 
Lubię także odpoczywać nad jezio-
rem Sitnica. 

– Dziękuję za rozmowę.
W  trakcie wywiadu dołączył 

do nas dyrektor RDK Grzegorz 
Ziomek. Wspólnie mieliśmy przy-
jemność i zaszczyt wysłuchać kilku 
utworów w  interpretacji Roberta 
Broncharda.

– Czy myśli Pan, że jest szan-
sa na recital tak utalentowanego 
artysty w  odnowionej już nie-
długo Sali RDK?

– G.Z. Myślę, że nie omieszka-
my wykorzystać takiej możliwości 
i zaprosić Pana na koncert.

– R.B. W przyszłym roku po-
winienem mieć opanowany cały 
repertuar koncertowy. Jeżeli ter-
min będzie odpowiedni z przyjem-
nością zagram w Rypinie. To będzie 
dla mnie ogromny zaszczyt, maja 
babcia byłaby zachwycona gdybym 
mógł wystąpić dla mieszkańców 
Rypina. 

	              Karolina Rębacz
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Z Carnegie Hall do Rypina
WYWIAD  Nasze miasto odwiedził wyjątkowy gość – Robert 
Bronchard – niezwykle utalentowany, doceniany, młody piani-
sta przyjechał „na stare śmieci”
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Mieszkańcy Rypina posiada-
jący nietuzinkowe i  estetyczne 
ogrody oraz balkony mogą starać 
się o  nagrodę pieniężną w  wy-
sokości 500 zł. Celem konkursu 
jest zachęcanie i  propagowanie 
mieszkańców do tworzenia ele-
mentów otoczenia dodających 
blasku naszemu miastu. Pozwala 
on również na integrację wspól-
not mieszkaniowych oraz podej-
mowanie wspólnych inicjatyw na 

rzecz rozwoju lokalnego.
W ramach konkursu promu-

je się i wyróżnia zadbane ogrody 
oraz balkony, a  także pomysło-
wość i  oryginalność rozwiązań. 
Zgłoszenia można dokonać oso-
biście w  sekretariacie Urzędu 
Miasta Rypin (pokój 104, I  pię-
tro), a  także drogą mailową na 
adres justyna.rucinska@rypin.
eu w terminie do 18 sierpnia 2017 
roku. Formularz zgłoszeniowy 

i  regulamin znajduje się w  za-
łączniku oraz w  Wydziale Pro-
mocji i  Komunikacji Społecznej 
Urzędu Miasta Rypin (pokój nr 
113, I piętro). 

Oficjalne wyniki konkursu 
zostaną ogłoszone podczas uro-
czystości „AGRA RYPIN 2017”. Or-
ganizatorzy serdecznie zachęcają 
do wzięcia udziału w zabawie.

(ak), fot. internet

Tak zdecydowało Minister-
stwo Edukacji Narodowej, bo 
1 września przypada w  piątek. 
W  takim wypadku można doko-
nać przesunięcia. Biorąc pod uwa-
gę fakt, że pierwszy dzień szkoły 
zawsze jest jedynie uroczystym 
rozpoczęciem i  czasem organi-
zacyjnym, to uczniowie zasiądą 
w  szkolnych ławach z  książkami 
w ręku dopiero 5 września.

Rok szkolny 2017/2018 przy-
niesie sporo nowości. Zmienia 
się ustrój szkolny.  Dotychcza-
sowa szkoła podstawowa stanie 
się ośmioletnią. Rozpocznie się 

wygaszanie gimnazjów. W bieżą-
cym roku nie ma już pierwszych 
klas. Rekrutacji nie przeprowa-
dzono także do klas pierwszych 
3-letnich zasadniczych szkół za-
wodowych. Ten typ szkoły prze-
kształcono w  3-letnią branżową 
szkołę I stopnia.

Uczniowie klas I, IV i VII szko-
ły podstawowej będą realizować 
od września nowe podstawy 
programowe. Zmiany treści edu-
kacyjnych wprowadzono także 
w  klasach I  branżowej szkoły 
I stopnia, klasach I dotychczaso-
wego czteroletniego technikum 

oraz semestrze I  szkoły police-
alnej.

Ci, którzy wraz z  rozpoczę-
ciem szkoły myślą już o  kolej-
nych dniach wolnych, powinni 
wiedzieć, że między 23 grudnia 
a 1 stycznia będą mogli odpocząć 
od nauki. Niedługo później będą 
ferie zimowe. W  województwie 
kujawsko-pomorskim dzieci będą 
miały wolne od 12 do 25 lutego. 
Zakończenie roku szkolnego 
ustalono na 22 czerwca. A później 
kolejne wakacje.

Natalia Chylińska-
Żbikowska, fot. (ak)

Rypin

Chcą upiększać miasto
Jak co roku ruszył konkurs na „Najpiękniejszy ogród” i „Najpiękniejszy balkon - 
pełen kwiatów”. Jest to już jedenasta edycja. Zgłaszać się można tylko do piątku 
18 sierpnia.

Powiat  1 września od lat kojarzy się z się z uroczystym rozpoczęciem roku szkolnego. Tym razem będzie 
inaczej. Dzieci będą mogły cieszyć się dłuższymi wakacjami i do szkoły pójdą dopiero 4 września

Niespodzianka dla uczniów
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Pod pomnikiem marszałka Piłsudskiego pojawili się też rypińscy harcerze

Delegacja powiatu. Od lewej: członkini zarządu Monika Kalinowska, 
wicestarosta Marek Tyburski i wiceprzewodniczący rady Piotr Czarnecki

Kwiaty pod pomnikiem marszałka Józefa Piłsudskiego złożyła m.in. delegacja 
miasta z burmistrzem Pawłem Grzybowskim i wiceprzewodniczącym rady 
Sławomirem Malinowskim na czele. W drugim szeregu radni (od lewej): Bar-
bara Górecka, Alicja Federowicz i Jarosław Nowatkowski

Święto zostało zainaugurowane koncertem 
Miejskiej Orkiestry Dętej pod batutą Jana Wojtasa

Uroczystości rozpoczęły się mszą 
w kościele parafialnym pw. św. Stanisława Kostki

We wtorkowych uroczystościach wzięli udział m.in. 
przedstawiciele OSP Rypin z prezesem Krzysztofem Pestą na czele (z prawej)

We wtorek burmistrz mówił 
o potrzebie dialogu i pojednania

O roli nowoczesnego patriotyzmu 
RYPIN  We wtorek 15 sierpnia obchodziliśmy Święto Wojska Polskiego, ustanowione na pamiątkę Bitwy 
Warszawskiej „Cudu nad Wisłą” z 1920 roku. W Rypinie hołd marszałkowi Józefowi Piłsudskiemu oddali 
kombatanci, przedstawiciele samorządu i oświaty oraz mieszkańcy

Wtorkowe uroczystości roz-
poczęły się od koncertu Miej-
skiej Orkiestry Dętej w  kościele 
parafialnym pw. św. Stanisława 
Kostki w  Rypinie. Później zgro-
madzeni wzięli udział w  mszy 
świętej za ojczyznę, a następnie 
pochód przeszedł ulicami miasta 
pod pomnik marszałka Józefa 
Piłsudskiego. Na miejscu prze-
mówienie wygłosił burmistrz 
Paweł Grzybowski. 

– Jak co roku spotykamy się 
pod pomnikiem marszałka Józe-
fa Piłsudskiego, naczelnego wo-
dza i  autora największego suk-
cesu militarnego naszego kraju, 
aby oddać hołd żołnierskiej krwi 
przelanej za ojczyznę – mówił 
Grzybowski. – Bez tej ofiary nie 
byłoby Polski wolnej, suwerennej 

i demokratycznej. Dziś mija 97 lat 
od Bitwy Warszawskiej, w której 
polscy żołnierze razem, mężnie 
zatrzymali nawałnicę bolszewic-
ką – nie tylko zagrażającą Polsce, 
ale całej ówczesnej Europie. Pol-
scy żołnierze walczyli, ponieważ 
pragnęli mieć własne państwo, 
w którym będą traktowani pod-
miotowo, będą czuli, że są we 
własnym domu. To dzięki ich bo-
haterskiej postawie możemy być 
dumni z  wielkiej tradycji naszej 
wojskowości. Dzisiejsze uroczy-
stości umacniają w nas Polakach 
poczucie wielkiej wspólnoty. 
Jednoczymy się wokół wartości, 
szukamy tego co wspólne. Ta 
odbudowa wspólnoty to jedno 
z  ważnych zadań, które powin-
no być przez nas realizowane. 

Dziś patriotyzm nie wymaga od 
nas ofiary, ale objawia się w sza-
cunku dla godła, hymnu, języka 
polskiego.  

Na zakończenie uroczystości 
goście oraz mieszkańcy złoży-
li kwiaty pod pomnikiem mar-
szałka Piłsudskiego. W  święcie 
uczestniczyli m.in. kombatanci 
(w osobie  podpułkownika Witol-
da Ferdyna, uczestnika II wojny  
światowej, w  1998 roku odzna-
czonego tytułem „Zasłużony dla 
miasta Rypin”), samorządowcy 
z  miasta i  powiatu, dyrektorzy 
jednostek oświaty, poczty sztan-
darowe, służby mundurowe oraz 
przedstawiciele organizacji spo-
łecznych i partii politycznych. 

Tekst i fot.
Tomasz Błaszkiewicz
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Urodziny Marianny Czarneckiej 
przypadły we wtorek 15 sierpnia. 
Z okazji 105. urodzin jubilatki w nie-
dzielę 13 sierpnia została odprawio-
na w kościele parafialnym w Ostro-
witem msza święta. W  uroczystej 
w  intencji najstarszej mieszkanki 
gminy Brzuze liczny udział wzię-
ła rodzina, sąsiedzi, znajomi oraz 
przedstawiciele samorządu gmin-
nego. Wśród składających życzenia 
gości był również wójt gminy Jan 
Koprowski oraz kierownik Urzędu 
Stanu Cywilnego Małgorzata Al-
brecht. Przybyli goście złożyli do-
stojnej jubilatce życzenia zdrowia 
i kolejnych, spokojnych lat życia.

Z kolei 100. urodziny Zofii Gur-
tatowskiej przypadły 6 sierpnia. 
Mieszkanka Ostrowitego również 
wzięła udział w  uroczystej mszy 
świętej odprawionej przez pro-

boszcza ostrowickiej parafii Pawła 
Waruszewskiego. W  nabożeństwie 
uczestniczyli też najbliżsi jubilatki, 
jej znajomi, sąsiedzi, zaproszeni 
goście oraz przedstawiciele samo-
rządu gminy: wójt Jan Koprow-
ski, przewodniczący rady gminy 
Krzysztof Budziński i  pracownicy 
Urzędu Stanu Cywilnego: Małgo-
rzata Albrecht i Anna Zgryziewicz. 
Tutaj także nie zabrakło okazji do 

wzruszeń oraz miłych wspomnień. 
Do wielu gorących powinszowań 
dołączył również wójt Koprowski, 
który w  imieniu własnym, miesz-
kańców oraz brzuskiego samorzą-
du przekazał na ręce solenizantki 
list gratulacyjny z  życzeniami na 
kolejne lata życia w  zdrowiu i  ra-
dości.

(ak), fot. UG Brzuze

Gmina Brzuze

Urodziny stulatek
Wyjątkowe jubileusze świętowały w ostatnich dniach 
dwie mieszkanki gminy Brzuze. Pani Marianna Czar-
necka skończyła 105, a pani Zofia Gurtatowska 100 lat!

Z Chopinem w zamkowych ruinach
Gmina Wąpielsk  Kolejny koncert z cyklu Chopin en Vacances został zorganizowany w ruinach zamku 
w Radzikach Dużych. Dla licznej publiczności w niedzielne popołudnie 13 sierpnia wystąpili młodzi, uzdol-
nieni artyści

Trzecie spotkanie z  muzyką 
Fryderyka Chopina cieszyło się 
sporym zainteresowaniem. Wie-
lu mieszkańców oraz gości z  ze-
wnątrz odwiedziło ruiny zamku 
w  Radzikach Dużych. Specjalnie 
dla nich zagrali utalentowani pia-
niści, Julia Łozowska oraz Antek 
Kawecki. W  drugiej części kon-
certu wystąpiła śpiewaczka Anna 
Thun przy akompaniamencie 
Pauliny Polewaczyk. Radzikowski 
koncert jest elementem projektu 
„Chopin en vacances”. Program 
realizuje Fundacja Ochrony Dzie-
dzictwa, Kultywowania Tradycji, 
Wspierania Kultury i Rozwoju Lo-
kalnego „Ziemia Dobrzyńska”. Cykl 
koncertów nawiązuje do faktu, że 
Chopin przebywał w naszych oko-
licach.

– Ziemia Dobrzyńska jest 
piękną krainą o  niezwykłej hi-
storii. Niewątpliwie wychowanie 
Chopina na tej ziemi bardzo na 
niego wpłynęło – przemawiał do 
zebranych Michał Korsak z funda-
cji. 

– Zdarzyło mi się raz grać 
w  podobnych okolicznościach 
pod Warszawą, podczas recitalu 

„Chopin na traktorze”. To było we 
wrześniu, wieczorem, więc było 
zimno i  przeszkadzały owady. 
Atmosfera jednak była miła, lu-
dzie siadali na trawie i słuchali – 
wspomina z uśmiechem Julia Ło-
zowska. – W Radzikach jest fajnie, 
granie dla publiczności jest przy-
jemnością. Nie ma presji jak pod-
czas konkursów. Ci ludzie przyszli 
nas posłuchać bez przymusu, dla 
przyjemności, a  my z  chęcią dla 
nich gramy.

Julia Łozowska jest uczennicą 
3. klasy Ogólnokształcącej Szkoły 
Muzycznej II st. im. Zenona Brzew-
skiego w Warszawie. Naukę gry na 
fortepianie rozpoczęła w wieku 6 
lat. Zdobyła wiele nagród i wyróż-
nień w ogólnopolskich oraz mię-
dzynarodowych konkursach, jest 
wielokrotną stypendystką. W Ra-
dzikach Dużych zaprezentowała 
po jednym utworze z  chopinow-
skich ballad, etiud i walców.

Antek Kawecki jest również 
uczniem 3. klasy OSM II st. im Ze-
nona Brzewskiego. Jest laureatem 
licznych ogólnopolskich oraz mię-
dzynarodowych konkursów piani-
stycznych i wielokrotnym stypen-

dystą. Dla publiczności wykonał 
2 utwory: nokturn i  poloneza. 
Dodatkowo wraz z Julią Łozowską 
zagrał na cztery ręce „Taniec z sza-
blami” Arama Khaczaturiana.

Anna Thun jest absolwentką 
Akademii Muzycznej im. F. Nowo-
wiejskiego w Bydgoszczy. Obecnie 
kontynuuje studia magisterskie 
na Uniwersytecie Muzycznym F. 
Chopina w  Warszawie. Jest fina-
listką ogólnopolskich konkursów 
wokalnych, ma na swoim koncie 
występ podczas polskiej premiery 
„Giasone” F. Cavalliego w Warsza-
wie. Podczas koncertu w  Radzi-
kach zaśpiewała utwory napisane 
przez Stanisława Moniuszkę, Mie-
czysława Karłowicza i  Fryderyka 
Chopina. Akompaniowała jej Pau-
lina Polewaczyk, studentka Aka-
demii Muzycznej w Poznaniu. 

Następny, ostatni już koncert 
jest zaplanowany na 27 sierpnia 
w  pałacu w  Ugoszczu. Wystąpi 
wtedy Adam Mikołaj Goździewski. 
Wstęp na koncert jest bezpłatny, 
zapraszamy wszystkich chętnych.

Tekst i fot. 
Daria Szpejenkowska

Publiczność z uwagą słuchała koncertu wśród ścian zamkuWystęp Anny Thun przy grze Pauliny Polewaczyk

Zagrał również Antek Kawecki

Julia Łozowska podczas gry

Uroczystość z udziałem Zofii Gurtatowskiej i wójta Jana Koprowskiego

Impreza na cześć Marianny Czarneckiej
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Piknikowo w Żałem i Somsiorach
Gmina Brzuze  Mieszkańcy Żałego i Somsior mogli wspólnie spędzić czas na sobotnich piknikach sołec-
kich. To dla mieszkańców już wieloletnia tradycja

To już 18. piknik w  miejsco-
wości Żałe. Tym razem został 
poszerzony o  stragany i  atrakcje 
dla dzieci. Trzeba przyznać, że 
milusińscy chętnie z  nich korzy-
stali. O oprawę muzyczną zadbał 
Jacek Szablewski. W międzyczasie 
mieszkańcy brali udział w  kon-
kursach. Do rywalizacji można 
było przystąpić w  przeciąganiu 
liny oraz w   wyścigach w  wor-
kach. Wieczorem mieszkańcy 
z  okolic odwiedzili Żałe ponow-
nie, aby potańczyć przy muzyce 
DJ Gucia. Organizatorami wyda-
rzenia są sołtys Paweł Witkowski 
z radą sołecką i radnym Piotrem 
Przybylskim przy wsparciu gminy 
Brzuze.

– Organizujemy taki piknik 
raz w roku. Jeżeli chodzi o tak nie-
wielką miejscowość, to frekwen-
cja jest duża. Nie narzekamy na 
brak zainteresowania mieszkań-
ców. Jest zapotrzebowanie na im-
prezy integracyjne. Najgorzej jest 
wtedy, gdy coś jest organizowane, 
a mieszkańcy nie przychodzą. Tu 
na szczęście jest odwrotnie. Or-
ganizujemy również inne impre-
zy, zwłaszcza taneczne, typu bale 
sylwestrowe czy zabawy – mówi 
radny Piotr Przybylski.

Tego samego dnia na festynie 

bawili się również w miejscowości 
Somsiory. Mieszkańcy spotkali się 
w  gospodarstwie agroturystycz-
nym Urszuli Skowrońskiej. Tam 
impreza była bardziej kameral-
na, jednak nie zabrakło konkur-
sów dla dzieci i  dorosłych oraz 

smacznych przekąsek. Piknik zo-
stał zorganizowany przez sołtysa 
Ryszarda Rumianowskiego z radą 
sołecką, również przy wsparciu 
gminy.

Daria Szpejenkowska
Fot. (daria), nadesłane

Grillem opiekowali się młodzi panowie

Dmuchańce były na bieżąco użytkowane

Dziewczęta zadowolone z pomalowanych twarzy

Jacek Szablewski urozmaicał 
mieszkańcom czas swoim występemGoście mile spędzali czas przy przekąskach i muzyce
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Cykliści opanują Wąpielsk, 
który stanie się rowerowym 
miasteczkiem dla zawodników 

z  całej Polski. Poza wyścigiem 
głównym na wszystkich czeka-
ją liczne atrakcje. Mieszkańcy 

mogą bezpłatnie wystartować 
w Wyścigu Kolarskim Mieszkań-
ców Gminy. Każdy z  nich musi 
posiadać sprawny rower napę-
dzany siłą mięśni oraz sztywny 
kask. Będzie także rywalizacja 
sportowa na profesjonalnym 
trenażerze kolarskim dla dzieci 
i dorosłych. Oprócz tego nastąpi 
ogłoszenie wyników rywalizacji 
Endomondo w gminie Wąpielsk, 
a  także nabór dzieci ze szkół 
podstawowych (klasy 4-6) do 
szkółki kolarskiej Cykliści Rypin.

– I Ogólnopolski Wyścig Ko-
larski o Puchar Gminy Wąpielsk  
to wydarzenie, którego celem 
jest przede wszystkim populary-
zacja kolarstwa, promocja jazdy 
rowerem jako formy rekreacji 
i  turystyki rowerowej, a  także 
propagowanie aktywnych form 
wypoczynku w  gronie rodzin-
nym oraz zdrowego trybu życia 
– mówi Tomasz Borowski, po-
mysłodawca i  współorganizator 
imprezy. – To impreza, która na 
stałe ma wpisać się w kalendarz 
wydarzeń sportowych naszego 
regionu, by w  przyszłości być 
realizowaną cyklicznie.

Kolarze, a także mieszkańcy 
gminy Wąpielsk w  wieku od 16 
lat będą rywalizować na szyb-
kiej, wręcz sprinterskiej pętli. 
Będzie ona liczyć 23 km.  Trasa 
obejmuje drogi: Wąpielsk – Bie-
lawki – Radziki Duże – Radziki 
Małe – Łapinóżek – Wrzesze-
wo – Warpalice – Długie – Wą-
pielsk.

Program zawodów:
godz. 11.00 – 13.00 
– biuro zawodów, 
przyjmowanie zgłoszeń
godz. 13.25 – odprawa 
techniczna
godz. 13.30 – START 
Kat. MASTERS – 4 rundy
godz. 13.35 – START 
Kat. K20, K30, M60, 
M70, Amator – 2 rundy
Mieszkaniec Gminy 
Wąpielsk – 1 runda
godz. 17.00 – dekoracja zwy-

cięzców
godz. 17.30 
– zakończenie zawodów
Zawodnicy, którzy zajmą 

podium w poszczególnych kate-
goriach, otrzymają pamiątkowe 
puchary. Dekorację przeprowa-

dzą Podium Girls oraz zapro-
szeni goście. Na uczestników 
wydarzenia będzie czekać rów-
nież loteria. Do wygrania będą 
m.in. bidony zawodowej grupy 
kolarskiej TEAM SKY z autogra-
fem Michała Kwiatkowskiego, 
mistrza świata 2014 oraz torby 
bufetowe TEAM SKY, przeka-
zane przez Akademię Michała 
Kwiatkowskiego COPERNICUS.

Imprezę wspierają: Gmina 
Wąpielsk, Akademia Michała 
Kwiatkowskiego COPERNICUS, 
ROWERY Kwiatkowski, Cykli-
ści Rypin, mkk.pl, professor.pl. 
Zapisy są dostępne na stronie 
internetowej: http://pucharwa-
pielsk17.chiptiming.pl/

Ważna informacja dla kie-
rowców! Podczas przejazdu 
kolarzy ruchem drogowym kie-
rować będą policjanci i  stra-
żacy. Utrudnienia potrwają od 
godz. 13.30 do 17.00. Zachęcamy 
mieszkańców do wspólnego ki-
bicowania kolarzom na trasie 
wyścigu. Z pewnością każdy po-
czuje sportową atmosferę.

Daria Szpejenkowska, fot. 
internet

Ogólnopolskie wyścigi w Wąpielsku
Gmina Wąpielsk  Serdecznie zapraszamy na I Ogólnopolski Wyścig Kolarski o Puchar Gminy Wąpielsk. 
Zawodnicy z całej Polski oraz mieszkańcy przejadą 23 km w sobotę 26 sierpnia.

R E K L A M A
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Stawiska na zabawie w Rypałkach
GMINA RYPIN  W sobotnie popołudnie 12 czerwca Rada Sołecka Stawisk zorganizowała dla mieszkańców 
wsi piknik rodzinny. Impreza odbyła się na placu przy remizie OSP w Rypałkach

Dla uczestników wspólnej za-
bawy przygotowano wiele atrakcji. 
Dzieci mogły korzystać z dmucha-
nej zjeżdżalni , dorośli zaś potań-
czyć przy ulubionej muzyce.

– Spotykamy się raz w  roku 
z mieszkańcami naszej wsi na let-
niej zabawie – mówi Jarosław Sar-
nowski, sołtys wsi.  Na co dzień 
brakuje czasu, każdy z  nas ma 
swoje obowiązki i  pracę. Piknik 
integruje , jest okazją do rozmów, 
odpoczynku oraz  dobrej zabawy. 

Korzystając z  gościnności zaprzy-
jaźnionego sołectwa, festyn orga-
nizujemy w Rypałkach.

Najmłodsi chętnie uczestni-
czyli w licznych konkursach. Dzieci 
rywalizowały m. in. w skokach na 
skakance oraz uczestniczyły w bie-
gu w workach. Zwycięzcy poszcze-
gólnych zabaw otrzymali drobne 
nagrody rzeczowe. Była również 
okazja przejechania się wozem 
strażackim. 

– Piknik się udał – przyznaje 

Jadwiga Krajewska, mieszkanka wsi. 
– Jest wesoło, mieszkańcy dopisali 
tylko pogoda mało słoneczna.

Organizatorzy zadbali rów-
nież o  poczęstunek. Podczas pik-
niku serwowano: domowe ciasto, 
grochówkę oraz kiełbaski z  grilla. 
Dodatkowo każde dziecko dosta-
ło watę cukrową i  lody. Imprezę 
zakończyła zabawa taneczna pod 
chmurką.

Tekst i fot. 
Adam Wojtalewicz

Wodzirej Wojtek zachęcał do zabawy

Dorośli chętnie brali udział w konkursach

O poczęstunek zadbała rada sołecka Stawisk

… a Kacperek lody Uśmiechnięte uczestniczki zabawyLenka zajadała watę cukrową…

Frekwencja dopisała

Rywalizowano m. in. w przeciąganiu liny
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Dlaczego jesienne nawoże-
nie roślin jest tak ważne? 

Dzięki stosowaniu jesien-
nych nawozów, roślinom łatwiej 
jest przystosować się do nad-
chodzącej zimy. W tym okresie 
potrzebują one dużo fosforu 
i potasu. Te pierwiastki są nie-
zwykle ważne również wczesną 
wiosną. Jesienią nie powinno się 
stosować nawozów z azotem, 
ponieważ pierwiastek ten pobu-
dza roślinę do wzrostu, przez co 
nie zdąży ona przygotować się 
do zimy i będzie narażona na 
przemarznięcie. 

Nawozy zawierające fosfor 
i potas stosujemy od końca sierp-
nia do października, kiedy to ro-
śliny zaczynają przygotowywać 
się do jesiennego odpoczynku. 
Mineralne nawozy granulowa-
ne należy rozsypać wokół ko-
rzeni roślin, przegrabić z ziemią 
i obficie podlać. Zapraszamy do 
zapoznania się z ofertą jesien-
nych nawozów w sklepie inter-
netowym z Golubia-Dobrzynia 

- Przydomu.pl.
Najważniejsze składniki 

w nawozach jesiennych: 
Potas (K) – niezbędny do 

prawidłowego wzrostu roślin 
wiosną. Nieobór tego pierwiast-
ka w sezonie letnim objawia się 
zahamowanym wzrostem, pędy 
są wiotkie, a na liściach pojawia-
ją się przebarwienia. Ciężkie gle-
by zasilamy w całości nawozami 
potasowymi w okresie jesien-
nym, natomiast w przypadku 
lekkich gleb, jesienią stosujemy 
połowę dawki, a wiosną powta-
rzamy nawożenie. 

Fosfor (P) – o jego niedobo-
rze najczęściej świadczy czerwo-
ne lub fioletowe przebarwienie 
liści. W celu wzbogacenia gleby 
stosujemy zazwyczaj superfos-
foraty lub nawozy wieloskład-
nikowe zawierajace fosfor. Przy 
stosowaniu nawozów fosforo-
wych musimy pamiętać, by nie 
mieszać ich z nawozami zawie-
rającymi wapń, ponieważ takie 
połączenie uniemożliwi rośli-

nom wchłanianie fosforu. 
Wapń (Ca) – znajdziemy go 

głównie w nawozach jesiennych, 
ponieważ to najlepszy okres na 
odkwaszanie gleby. Wapń wpły-
wa nie tylko na pH gleby i jej 
fizykochemiczne właściwości. 
Poprawia także przyswajalność 
innych składników mineralnych 
przez rośliny, wzmacniając two-
rzenie się i rozwój korzeni.

Magnez (Mg) i Siarka (S) – 
nasze gleby są ubogie w te ma-
kroelementy, a są one niezwykle 
ważne.  Magnez jest głównym 
składnikiem chlorofilu, nato-
miast siarka wpływa na wiel-
kość i jakość uzyskanego plonu. 
Niedobór magnezu powoduje 
między innymi słaby wzrost sys-
temu korzeniowego i przebar-
wienia na liściach, a na niedobór 
siarki wskazują przebarwienia 
pojawiające się na najmłod-
szych liściach oraz zahamowany 
wzrost roślin. Tych składników 
nie powinno zabraknąć wczesną 
wiosną, dlatego tak ważne jest 

dostarczanie ich podczas jesien-
nego nawożenia. 

Czy jesienią można stoso-
wać kompost i obornik?

Oczywiście! Dzięki tym roz-
wiązaniom, wzbogacimy glebę 
nie tylko w związki organiczne, 
ale również w próchnicę, któ-
ra wpływa pozytywnie na całą 
strukturę gleby, poprawia wa-
runki bytowania mikroorgani-
zmów glebowych oraz pomaga 
utrzymać wodę. 

Kompost oraz obornik najle-
piej zastosować w październiku 

lub listopadzie. Pamię-
tajmy, że obornik apli-
kujemy do gleby nie czę-
ściej niż raz na trzy lata. 
Nie należy rozrzucać go 
wokół rośliny, ponieważ 
może on „spalić” korze-
nie roślin. Aby zatrzymać 
cenny azot, warto prze-
kopać obornik z glebą.

Jeśli chodzi o kom-
post, przed zastosowa-
niem warto go zwap-

nować. Surowy kompost może 
mieć odczyn kwaśny, czego nie 
toleruje większość roślin. Kom-
post wystarczy rozsypać pomię-
dzy kwiatowymi rabatami i wy-
mieszać z glebą. 

Wapnowanie gleby 
Jesienią warto również za-

stosować wapnowanie gleby, 
dzięki czemu nie będzie ona 
kwaśna. W tym celu stosujemy 
wapno magnezowe lub dolomit. 
Wapnowanie gleby jesienią wy-
konujemy od końca października 
do połowy listopada.

UWAGA

Przed zastosowaniem nawozów warto wykonać analizę 
gleby. Wtedy będziemy mieli pewność, jakich składników 
w niej brakuje i jakie nawozy należy zastosować. Co waż-
ne, zanim zastosujemy jakikolwiek nawóz, najpierw zapo-
znajmy się ze wskazówkami producenta i ściśle trzymajmy 
się zaleceń zawartych w instrukcji.

Jakie nawozy stosować jesienią?
HOBBY  Pierwsza połowa sierpnia za pasem – pora na zaplanowanie jesiennego programu nawożenia 
ogrodu
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Pomoc dla sadowników 
FINANSE  Dobra wiadomość dla sadowników, których uprawy 
ucierpiały z powodu przymrozków. Gotowa jest oferta pomocy

OBORNIKA

z d o w o z e m

500 570 170        
786 100 655
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Straty spowodowane wiosen-
nymi przymrozkami szacuje się na 
kilkaset milionów złotych. Dość po-
wiedzieć, że niemal zupełnie prze-
marzły sady wiśniowe i czereśnio-
we. Jesienią możemy nie poczuć 
smaku polskich gruszek. Poszko-
dowanych jest 29 tys. gospodarstw 
sadowniczych. 

Do tych, którzy ucierpieli, ma 

trafić 100 mln zł pomocy. Wystar-
czy, że wykażą, że straty z powodu 
przymrozków wyniosły 70 proc. 
w danej uprawie. Dotychczas próg 
ten dotyczył całości produkcji 
w gospodarstwie.

Pomoc nie będzie ograniczała 
się do wypłat pieniężnych. Może 
oznaczać na przykład umorzenie 
raty czynszu dzierżawy, jeśli sad 

znajduje się na gruntach należą-
cych do państwa. Agencja Restruk-
turyzacji i  Modernizacji Rolnictwa 
oferuje preferencyjne kredyty.

Bardziej konkretne formy 
wsparcia będą znane po 15 sierpnia 
(po zamknięciu tego wydania gaze-
ty – red.), gdy ogłoszona zostanie 
stawka pomocy do hektara sadów. 

(pw)

BHP

Liczy się bezpieczeństwo
KRUS wyłoniła najbezpieczniejsze gospodarstwa rolne w Polsce. W tym gronie 
znalazło się także jedno z naszego województwa. 

Celem konkursu Bezpieczne 
Gospodarstwo Rolne była promo-
cja zasad ochrony zdrowia i  życia. 
Organizator zachęcił do udziału 
1021 gospodarstw, w  większości 
rodzinnych, o  wielkości do 50 ha. 
Każde z  nich odwiedziła komisja 
konkursowa i  oceniła porządek 
w  obejściu, stan maszyn, budyn-
ków oraz sposoby na ograniczanie 

ryzyka wypadków. Nagrodę głów-
ną – ciągnik Ursus C380 – wygra-
ło gospodarstwo z  Lubelszczyzny. 
Nagrodę specjalną za stosowanie 
innowacyjnych rozwiązań zwięk-
szających bezpieczeństwo otrzy-
mali Alicja, Waldemar i  Arkadiusz 
Przygodzińscy z Dąbrowy Biskupiej 
w naszym województwie. 

O tym, że stale trzeba przypo-

minać o zasadach bezpieczeństwa, 
świadczą smutne statystyki. W Bo-
rach Tucholskich mamy pierwszą 
ofiarę żniw. 64-letni rolnik spadł 
z przyczepy podczas prac polowych, 
następnie dostał się pod koła. Blisko 
tragedii było w okolicach Włocław-
ka, gdzie 80-letni gospodarz dopro-
wadził do przewrócenia ciągnika. 
                                                   (pw)

Ruszyła sprzedaż
Lipiec okazał się miesiącem żniw dla sprzedawców 
ciągników rolniczych. Nowych właścicieli znalazło 
więcej maszyn niż miesiąc temu i znacznie więcej niż 
w lipcu 2016 roku.

Rynek

Najwięcej sprzedał John De-
ere (146 sztuk), a  o  jeden ciągnik 
mniej New Holland. Na kolejnych 
miejscach znaleźli się: Zetor (84 
maszyny), Deutz Fahr (81), Kubota 
(75), Claas (50). Najpopularniejszym 
ciągnikiem w  rankingach od po-
czątku roku pozostaje Ursus C 380. 
Ten model znalazł 200 nabywców. 
Kolejny jest Zetor Major 80. Rolnicy 
wciąż najczęściej wybierają maszy-
ny o małej i średniej mocy, ok. 75 
KM. 

Poza zestawieniami jest firma 
Yanmar z  Japonii, która niedawno 
zaprezentowała nowy model cią-
gnika T80. To niepozorna maszy-
na, który porusza się przy pomo-
cy gąsienic. Jest idealna do pracy 
w  warunkach skrajnie trudnych, 
np. w błocie. Gąsienice są wykona-
ne z  gumy, więc nie niszczą dróg. 

Ciągnik T80 japońskiej firmy Yanmar

Silnik ma moc 78 koni mechanicz-
nych. Ciągnik, z uwagi na swoje wy-
miary, idealnie nadaje się do pracy 
w sadach. 

Nowy traktor to jednak wciąż 
nieosiągalny cel dla wielu gospo-
darzy. Pozostaje im sprowadzanie 
zagranicznego sprzętu używanego. 
Wiele z tych importowanych maszyn 
liczy sobie 10-20 lat, ale w  polskich 
warunkach radzą sobie znakomicie. 
                                                   (pw)

Instytucje

Nowa agencja, nowe siedziby 
1 września w miejsce Agencji Restrukturyzacji i Modernizacji Rolnictwa oraz 
Agencji Rynku Rolnego powstanie Krajowy Ośrodek Wsparcia Rolnictwa. Znane 
są już siedziby KOWR-u.

W  województwie kujawsko-
pomorskim główna siedziba in-
stytucji będzie mieściła się w Byd-
goszczy przy ul. Hetmańskiej 38. 
Oddział terenowy będzie posiadać 
także swoje filie, gdzie przyjmowa-
ne będą wnioski, urzędnicy będą 
też służyć pomocą w ich wypełnie-
niu. Najbliższa filia zlokalizowana 

jest w Łysomicach przy ul. Toruń-
skiej 10. 

Biura powiatowe nadal mają 
funkcjonować. Przyjmą dodatkowe 
wnioski, którymi dotąd zajmowała  
się Agencja Rynku Rolnego. Chodzi 
tu m.in. o  popularne dopłaty do 
materiału siewnego w kategorii eli-
tarny lub kwalifikowany. Obie do-

tychczasowe agencje połączą także 
swoje bazy danych, co dla rolników 
będzie dodatkowym ułatwieniem. 

Powstanie KOWR-u  ma wy-
generować znaczne oszczędności. 
W ciągu 11 lat może to być nawet 1,2 
mld zł. Koszty połączenia szacuje 
się na 169 mln zł. 

(pw)

Żniwne podsumowania
Żniwa za nami. Jakie były oczekiwania, a jakie plony?

Statystyki

Kujawsko-Pomorski Ośrodek 
Doradztwa Rolniczego, wzorem 
lat ubiegłych, prowadzi raport 
żniwny, w  którym odnotowuje 
bieżący postęp prac oraz osiąga-
ne plony. Jeśli chodzi o jęczmień 
ozimy, najwięcej zebrali rolnicy 
m.in. z powiatu rypińskiego. Nie-
co mniej, od 3 do 4 ton, jęczmień 
dawał w  powiatach: lipnowskim, 
brodnickim i  wąbrzeskim. Psze-
nica ozima obrodziła bardzo 
dobrze w  naszej części regionu. 
Średnie plony wahają się od 5 do 

7 ton z hektara. Mniej zadowole-
ni mogą być rolnicy na Kujawach 
oraz na zachodzie i północy wo-
jewództwa. 

W  przypadku rzepaku, nie-
stety, czuć lekki niedosyt. Śred-
nia to ok. 3 ton z  hektara. Ceny 
w skupach wahają się w granicach 
1400-1500 zł. 

Tegoroczne żniwa nie nale-
żały do łatwych. Pogoda znacznie 
opóźniła zbiory i utrudniła wyjaz-
dy w pole. 

(pw)

Pomidory 
wielkiego brata
W USA najnowsze trendy w rolnictwie przypominają 
filmy science fiction. Oto jak pomidory uprawia jedna 
z bardziej znanych firm sadowniczych.

Ciekawostki

Nature Sweet to potężne 
przedsiębiorstwo, posiadające 
sześć farm w USA i Meksyku. Upra-
wę pomidorów prowadzi w szklar-
niach. Ostatnio zaczęło testować 
w gospodarstwach... sztuczną inte-
ligencję. 

Pomidory to rośliny wrażliwe 
na choroby i szkodniki. Dotąd firma 
zatrudniała pracowników, by ob-
chodzili szklarnie i sprawdzali stan 
roślin oraz informowali o  ewen-
tualnych szkodach. Teraz pod 
sufitami szklarni zamontowano 
kamery. Wykonują one cyklicznie 
zdjęcia pomidorów, oceniając ich 
stan. Program podpowiada także, 

kiedy należy zebrać warzywa. Fir-
ma oszczędza na kosztach pracow-
niczych. Ze względu na organizację 
pracy, dotąd lustracja upraw mogła 
odbywać się raz w tygodniu. Kame-
ry i  program komputerowy robią 
to non stop. Szybsze wykrywanie 
problemów przyczyniło się do po-
lepszenia wyników o 4 proc. Dla tak 
wielkiej firmy to potężne sumy. 

Firma oferująca kamery do 
szklarni zaczyna promować swoje 
usługi także w Europie, dlatego za-
pewne kwestią czasu jest to, kiedy 
wielki brat spojrzy i na polskie po-
midory.

(pw)
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DOBRZE TO WIEDZIEĆ

oprac. (ToB)

ZUS udzieli porad   

W piątek 18 sierpnia w godz. 10.00-12.00 w Urzędzie 
Skarbowym w Lipnie zostanie zorganizowany dyżur eks-
pertów ZUS-u dla osób rozpoczynających działalność 
gospodarczą. Będzie można poznać zasady podlegania 
ubezpieczeniom społecznym, dowiedzieć się, jak zgłosić 
siebie i pracowników do ubezpieczeń społecznych i ubez-
pieczenia zdrowotnego. Pracownicy powiedzą też o ter-
minach rozliczania i opłacania składek oraz jak składać 
dokumenty rozliczeniowe i z jakich programów korzystać. 

Zapytaj o fundusze europejskie 
Specjaliści Lokalnego Punktu Informacyjnego Funduszy Europejskich w Grudziądzu organizują bezpłatne konsultacje dotyczące możliwości wsparcia w ramach Funduszy Europejskich. Będzie można uzyskać infor-macje, jak rozpocząć działalność gospodarczą oraz w jaki sposób pozyskać wsparcie na realizację projektów społecznych. Najbliższe spotkania odbę-dą się: 29 sierpnia w Golubiu-Dobrzyniu (Starostwo Powiatowe, ul. Plac Tysiąclecia 25, sala nr S-6, godz. 12.00-14.30) i 31 sierpnia w Wąbrzeźnie (Starostwo Powiatowe, ul. Wolności 44, sala nr 128, godz. 8.30-11.00). 

Więcej biur agencji rolnej  

1 września działalność rozpocznie Krajowy Ośrodek 

Wsparcia Rolnictwa, który powstanie z połączenia Agencji 

Rynku Rolnego i Agencji Nieruchomości Rolnych. Oprócz 

centrali i oddziałów terenowych, będzie miał także biura 

terenowe, których w całej Polsce będzie 60. Centrala ma 

znajdować się w Warszawie, a jeden z oddziałów tere-

nowych w Bydgoszczy. Na naszym obszarze będą funk-

cjonowały biura terenowe w: Łysomicach, Łabiszynie 

i Dobrczu. Będzie można w nich złożyć wnioski i uzyskać 

pomoc przy wypełnianiu dokumentów. 

Świadczenia przez internet 

Od 1 sierpnia można składać wnioski o świadczenie wychowawcze 
wypłacane z programu „Rodzina 500 plus” oraz o świadczenia ro-
dzinne i z funduszu alimentacyjnego na nowy okres świadczeniowy. 
Wniosek można złożyć osobiście w gminie lub przez internet, przy 
użyciu: kanału bankowości elektronicznej, portalu Zakładu Ubezpie-
czeń Społecznych PUE ZUS, pro� lu zaufanego na portalu Obywatel.
gov.pl albo portalu Ministerstwa Rodziny, Pracy i Polityki Społecznej 
Emp@tia. Więcej informacji na stronie www.mpips.gov.pl. 

Wyróżnią � rmy 

Urząd marszałkowski ogłosił konkurs „Ku-jawsko-Pomorska � rma przyjazna rodzinie”, w którym wyróżnione zostaną inicjatywy i rozwiązania ułatwiające pracownikom go-dzenie ról zawodowych i społecznych. Tytuł zostanie przyznany w trzech kategoriach: przedsiębiorstwa, instytucje publiczne i orga-nizacje pozarządowe. Zgłoszenia są przyjmo-wane do 15 września. Więcej na stronie www.kujawsko-pomorskie.pl. 

W porę wykryć tętniaka    

Urząd marszałkowski realizuje program pro� laktyczny, którego celem jest 
wczesne wykrycie tętniaka aorty brzusznej wśród mieszkańców województwa, 
zwłaszcza wśród mężczyzn po 60. roku życia. Akcję prowadzi pięć placówek: 
Specjalistyczny Szpital Miejski im. M. Kopernika w Toruniu, Regionalny Szpital 
Specjalistyczny im. dr. W. Biegańskiego w Grudziądzu, Samodzielny Publiczny 
Zespół Przychodni Specjalistycznych we Włocławku, Wojewódzki Szpital Spe-
cjalistyczny im. bł. ks. Jerzego Popiełuszki we Włocławku oraz Przychodnia 
Lekarska RODZINA w Koronowie. Badanie przesiewowe USG jest bezinwazyjne 
i nie wiąże się z żadnymi powikłaniami dla zdrowia pacjenta. Pacjenci, u których 
badanie wykryje odcinek poszerzonej aorty, będą kierowani na kolejne badania 
kontrolne lub do specjalisty chirurgii naczyniowej. Badania są organizowane in-
dywidualnie przez poszczególnych realizatorów. Potrwają do 14 grudnia lub do 
wyczerpania limitu. Program zakłada przebadanie 959 osób. 

Surowe kary za brak fotelika 

11 sierpnia weszła w życie nowelizacja rozpo-
rządzenia ministra transportu dotycząca tary-
� katora mandatów. Zgodnie z nowymi przepi-
sami, za przewożenie dziecka (mającego mniej 
niż 150 cm wzrostu) na przednim siedzeniu bez 
fotelika lub w źle zamontowanym foteliku grozi 
mandat do 150 zł oraz sześć punktów karnych. 
Obowiązek jazdy w fotelikach nie obejmuje: tak-
sówek, karetek pogotowia i radiowozów.
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Lipno 
 W piątek 25 sierpnia w parku miejskim w Lipnie zagrają m.in. Gribojedow, Czaqu, 

a gwiazdą rockowego festiwalu Lipa będzie Myslovitz. Początek części konkursowej o 15.00, 
a wieczorem zagrają wymienione zespoły. Oprócz atrakcji muzycznych, planowane są też 
liczne konkursy z nagrodami. Wstęp wolny.  

 W sobotę 2 września urząd miasta, biblioteka i Miejskie Centrum Kulturalne w Lipnie 
organizują Narodowe Czytanie „Wesela” Stanisława Wyspiańskiego. Honorowy patronat nad 
wydarzeniem objęła para prezydencka. Początek o 10.00 przy fontannie na Placu Dekerta. 
Wstęp wolny. 

Wąbrzeźno
 Od 16 do 18 sierpnia WDK zaprasza na plener malarski. Zajęcia poprowadzi malarz 

Andrzej Sobczyk. Tegoroczny plener będzie poświęcony kreowaniu wyobraźni plastycznej, 
od szkicu do dzieła końcowego. Obrazy powstaną przy użyciu techniki akrylowej. 

 W piątek 18 sierpnia miłośnicy tańca spotkają się na „Wąbrzeskich fajfach w plenerze”. 
Impreza od dawna odbywa się w Wąbrzeskim Domu Kultury, a teraz organizatorzy wychodzą 
z kulturą na świeże powietrze, na Plac Jana Pawła II. Początek o 19.00. Wstęp wolny. 

 W niedzielę 20 sierpnia już po raz czwarty na pl. Jana Pawła II zaprezentują się zespoły 
z regionu w ramach Przeglądu Kapel Podwórkowych. Dla wszystkich grup organizator 
zapewnia pamiątkowe puchary i dyplomy oraz poczęstunek. Regulamin można znaleźć na 
stronie: www.wdkwabrzezno.pl. 

 Dzień później o 12.00 po raz kolejny WDK odwiedzą aktorzy teatru Krak-Art z Krakowa. 
Tym razem dzieci będą mogły obejrzeć przedstawienie „Koziołek Niematołek”. Bilety w cenie 
5 zł do nabycia w kasie WDK od poniedziałku do piątku w godzinach 12.00 -16.00.

 W poniedziałek 21 sierpnia rusza druga edycja bezpłatnych wakacyjnych warsztatów 
w Wąbrzeskim Domu Kultury. Spotkania będą się odbywać do 25 sierpnia w godz. 11.00-
13.00. Zajęcia są skierowane do dzieci w wieku 7-12 lat. Pierwszego dnia o 11.00 planowane 
są warsztaty integracyjne, a w południe maluchy będą mogły obejrzeć spektakl zatytułowany 
„Koziołek Niematołek” w wykonaniu Teatru Krak-Art. Bilety na przedstawienie kosztują 5 zł. 
Dzieci powinny pozostać pod opieką rodziców lub opiekunów. We wtorek 22 sierpnia zostaną 
zorganizowane warsztaty rękodzielnicze, dzień później warsztaty sportowe, w czwartek zajęcia 
plastyczne, a w piątek ćwiczenia techniczno-plastyczne. Uczestnicy będą mieli do wykonania 
np. pocztówki z wakacji, które później zostaną przesłane do dzieci z Fundacji „Marzycielska 
Poczta”. To ogólnopolska akcja polegająca na przesyłaniu chorym dzieciom listów i kartek.

 W niedzielę 27 sierpnia o 9.00 warto wybrać się na Plac Jana Pawła II na „Pchli targ”. 
Na placu spotkają się osoby, które chcą pozbyć się zbędnych rzeczy ze swoich domów. 
Mieszkańcy, którzy chcą wystawić swoje stoisko, powinni zapoznać się z regulaminem, 
wypełnić kartę zgłoszenia i przesłać ją na adres: animacja@wdkwabrzezno.pl lub Wąbrzeski 
Dom Kultury, ul. Wolności 47, 87-200 Wąbrzeźno. Wszystkie potrzebne informacje można 
znaleźć na stronie www.wdkwabrzezno.pl To nie koniec atrakcji na wąbrzeskim placu. 
Jeszcze tego samego dnia w południe rozpocznie się spotkanie kolekcjonerów zabytko-
wych pojazdów. Następnie korowód klasyków weźmie udział w rajdzie do dawnego majątku 
w Niedźwiedziu.

 29 września w WDK wystąpi zespół Milano, czołowy przedstawiciel muzyki tanecznej. 
Do największych przebojów grupy można zaliczyć: „Kasiu, Katarzyno”, „Jasnowłosa”, „Bara 
Bara”, „Brązowe oczy”, „Nie obiecuj”. Bilety w cenie 35 zł od osoby do nabycia w kasie WDK 
od 1 września, od poniedziałku do piątku w godzinach 12.00-16.00.
Rypin

 W sierpniu warto wybrać się do kina Bałtyk. W dniach 16-18 (o 17.30) i 19-20 sierpnia 
(o 15.00 i 17.00) na ekranie zagości bajka dla dzieci – „Kapitan Majtas”. Od 16 do 20 sierpnia 
o 20.00 wieczór można spędzić w towarzystwie „Atomic Blonde”. W roli głównej Charlize 
Theron. Od 23 do 27 sierpnia o 20.00 kino zaprasza na komedię romantyczną „Paryż może 
poczekać” w reżyserii Eleonore Coppoli. Najmłodsi chętnie obejrzą „Małą, wielką stopę”. 
Film będzie wyświetlany w terminach: 23-25 (o 17.30), 26-27 sierpnia (o 15.00 i 17.00), 30 
sierpnia-1 września (o 17.30) oraz 2-3 września (o 15.00). Miesiąc zakończy się projekcją 
kolejnej komedii „Alibi.com”, w dniach od 30 sierpnia do 3 września o 17.00 i 20.00. Bilety 
na wszystkie seanse kosztują 12 zł. Rezerwacji można dokonać za pośrednictwem strony 
internetowej: www.kino.rypin.eu.

 W sobotę 26 sierpnia na placu przy ul. Nowy Rynek zagrają rockowe kapele, w ramach 
piątej edycji festiwalu „Riff Master”. Impreza rozpocznie się o 15.00, a gwiazdą wieczoru 
będzie Oddział Zamknięty. Wstęp wolny. 

 29 sierpnia o 16.00 w centrali MPBP w przy ul. Warszawskiej 20 odbędzie się kolej-
ne spotkanie Klubu Filmowego oraz projekcja filmu „Przebudzenia” z 1990 r. na podstawie 
książki Olivera Sacksa. W rolach głównych: Robert de Niro i Robin Williams. Wstęp wolny.

 Do 31 sierpnia Rypiński Dom Kultury przyjmuje zgłoszenia do kolejnej edycji konkursu 
Miss Agra. Dla każdej uczestniczki przewidziana jest nagroda finansowa. Dziewczęta, które 
chcą wystartować w tegorocznej edycji mogą zgłaszać się do RDK: ul. Warszawska 8, tel. 
54 280 21 56. 

 W wakacje w powiecie rypińskim odbywają się koncerty muzyki klasycznej, poświęcone 
twórczości Chopina. Ich organizatorem jest Fundacja Ochrony Dziedzictwa, Kultywowania 
Tradycji, Wspierania Kultury i Rozwoju Lokalnego „Ziemia Dobrzyńska”, która realizuje 
projekt „Chopin en Vacances”. 27 sierpnia w pałacu w Ugoszczu wystąpi Adam Mikołaj 
Goździewski. Wstęp jest bezpłatny. 

 6 września gościem rypińskiej książnicy będzie Hubert Klimko-Dobrzaniecki. Pisarz 
zadebiutował w 2003 roku zbiorem opowiadań „Stacja Bielawa Zachodnia”. Opublikowany 
w 2006 roku dyptyk „Dom Róży. Krýsuvík” był nominowany do nagrody Nike. W 2007 roku 
ukazały się jego trzy książki: „Kołysanka dla wisielca”,  „Raz. Dwa. Trzy” oraz „Wariat”. 
W 2009 roku autor opublikował autobiografię „Rzeczy pierwsze.”   

Brodnica 
     • W piątek 6 października o 19.00 w Brodnickim Domu Kultury zaśpiewa Stanisława 

Celińska. Artystka zaprezentuje utwory z nowej płyty zatytułowanej „Atramentowa”. Teksty 
do muzyki Macieja Muraszki napisali m.in. Muniek Staszczyk, Dorota Czupkiewicz i Wojciech 
Młynarski. Bilety w cenie 80 zł są do nabycia w BDK. 

 W sobotę 28 października w BDK akustyczny koncert zagra formacja Farben Lehre, 
mająca na swoim koncie takie przeboje jak „Spodnie z GS-u” czy „Kolory”. Jesienią 2016 
roku w sklepach pojawił się akustyczny krążek „Trzy dekady”, podsumowujący bogatą 
działalność płockiego zespołu. Naturalną koleją rzeczy jest trasa koncertowa unplugged, 
która obejmie także Brodnicę. Bilety kosztują 30 zł w przedsprzedaży i 35 zł w dniu koncertu. 
Początek o 19.00. 

oprac. Tomasz Błaszkiewicz 

Co? Gdzie? Kiedy?Świętowanie 
z gwiazdami

LIPNO  W weekend 2-3 września Lipno zorganizuje dni mia-
sta. W programie m.in. imprezy sportowe i kulturalne. Wisien-
ką na torcie będą koncerty Mesajah i Cleo 

Tegoroczne Dni Lipna zostaną 
zainaugurowane w sobotę 2 wrze-
śnia. O 15.30 w PUK Arena rozpocz-
ną się III Lipnowskie Targi Przedsię-
biorczości oraz II Targi Budowlane 
„Majster 2017”. W planie m.in. pre-
zentacja stoisk, konkursy a także 

wręczenie nagrody burmistrza dla 
właściciela najlepszego stoiska. 
Godzinę później na dużej scenie 
planowane jest oficjalne otwarcie 
dwudniowej imprezy. Do 19.00 
będzie można zobaczyć występy 
artystów z MCK, szkół i przedszkoli 
oraz wokalistów i lokalne grupy ta-
neczne. Nie zabraknie gier i zabaw 
dla dzieci oraz ceremonii wręczenia 
wyróżnień „Mecenas kultury”.

Wieczorem scena będzie nale-
żała do muzyków. O 19.30 koncert 
zagra Mesajah. Artysta jest jed-
ną z czołowych postaci polskiego 
reggae. Zadebiutował w 2008 roku 
albumem „Ludzie prości”, który 
promował utwór „Każdego dnia”. 
Główną gwiazdą Dni Lipna będzie 
wokalistka Cleo, która pojawi się na 
scenie o 21.30. Artystka jest znana 
szerszej publiczności ze współpra-
cy z producentem Donatanem. 

Duet nagrał utwór „My Słowianie”, 
z którym reprezentował Polskę na 
Eurowizji w 2014 roku. Z czasem 
Cleo rozpoczęła solową karierę, 
a jej owocem jest wydany w ubie-
głym roku krążek „Bastet”. Na pły-
cie znalazły się takie utwory jak: 
„Wolę być”, „Zabiorę nas” i „Przepis 
idealny”. Po koncercie planowana 
jest zabawa taneczna. 

Niedziela upłynie pod znakiem 
imprez sportowych na stadionie 
miejskim. O 9.00 rozpocznie się 
Turniej Plażowej Piłki Siatkowej 
o Puchar Burmistrza Miasta Lipna. 
Dwie godziny później zespół pił-
karski UKS-u Lipno rozegra mecz 
pokazowy. O 13.00 będzie można 
zobaczyć w akcji samorządowców 
z Lipna i Rypina. 

Tekst i fot.
Tomasz Błaszkiewicz

Gwiazdą Dni Lipna 2017 będzie Cleo

Wydarzenie

Rypin zaprasza do siebie 
Od 8 do 10 września w Rypinie trwać będą 27. Dożynki Powiatowe Agra Rypin. Na 
gości czekają liczne atrakcje, m.in. wybory miss, koncerty i zawody sportowe.

Tegoroczne obchody ruszą 
w piątek 8 września, tradycyjnie na 
stadionie Miejskiego Ośrodka Spor-
tu i Rekreacji w Rypinie. O 17.00 
w akcji będzie można zobaczyć 
samorządowców, którzy rozegrają 
mecz piłkarski. 

W sobotę o 6.00 do rywalizacji 
staną wędkarze. O 10.00 planowa-
ny jest V Dziecięcy Bieg Po Zdrowie, 
a dwie godziny później pobiegną 
dorośli (w ramach wojewódzkiego 
Grand Prix). Uroczyste otwarcie 
targów nastąpi o 15.00. Po oko-

licznościowych przemówieniach, 
zaprezentują się lokalne zespoły 
artystyczne, a na płycie boiska od-
będą się zawody samorządów na 
wesoło. O 21.00 wystąpi formacja 
Trzy Korony. 

Niedzielne atrakcje zostaną 
połączone z obchodami II Kujaw-
sko-Dobrzyńskiego Dnia Kultu-
ry Rolniczej, Leśnej i Łowieckiej. 
O 10.15 planowany jest występ Ca-
pelli Zamku Rydzyńskiego. O 11.00 
rozpoczną się uroczystości do-
żynkowe: przemarsz korowodów 
i msza święta, a następnie odtwo-
rzona zostanie uroczysta przysię-
ga Legionów Polskich z 1797 roku. 
W programie także m.in. występ 
sygnalistów ze Skrwilna oraz po-
kazy psów myśliwskich i ptaków 
łownych. 

O 13.00 miłośnicy tenisa mogą 
wybrać się na finał turnieju „Debel 
80+”. Po południu przyjdzie pora 
na atrakcje kulturalne. O 15.00 ru-
szy blok koncertowy. Wystąpią ze-
społy: Red Queen, Zajefajni i Exe-
lent. W międzyczasie zaprezentują 
się kandydatki w konkursie Miss 
Agra 2017. Zgłoszenia do 31 sierpnia 
przyjmuje Rypiński Dom Kultury. 
Dla uczestniczek przewidziane są 
nagrody finansowe.  

Tomasz Błaszkiewicz
fot. nadesłane



















P O G O D A

CZ
W

. 1
7.

8.
20

17
PT

. 1
8.

8.
20

17
SO

B.
 1

9.
8.

20
17

N
IE

D
Z.

 2
0.

8.
20

17
PN

. 2
1.

8.
20

17
W

T.
 2

2.
8.

20
17

ŚR
. 2

3.
8.

20
17

 temperatura: 24 16 °C
 opady: 6 7 mm
 ciśnienie: 1016 1017 hPa
 wiatr: 5 10 km/h 

 temperatura: 23 17 °C
 opady: 1 2 mm
 ciśnienie:  1010 1011 hPa
 wiatr: 14 25 km/h 

 temperatura: 26 16 °C
 opady: 2 1 mm
 ciśnienie: 1009 1011 hPa
 wiatr: 14 25 km/h 

 temperatura: 28 18 °C
 opady: 0 0 mm
 ciśnienie: 1013 1015 hPa
 wiatr: 23 45 km/h 

 temperatura: 29 19 °C
 opady: 0.1 1 mm
 ciśnienie: 1017 1020 hPa
 wiatr: 24 45 km/h 

 temperatura: 28 18 °C
 opady: 0 0 mm
 ciśnienie: 1017 1020 hPa
 wiatr: 26 50 km/h 

 temperatura: 26 18 °C
 opady: 0 0 mm
 ciśnienie: 1020 1022 hPa
 wiatr: 25 50 km/h 

DZIEŃ  

DZIEŃ  

DZIEŃ  

DZIEŃ  

DZIEŃ  

DZIEŃ  

DZIEŃ  

NOC

NOC

NOC

NOC

NOC

NOC

NOC

KRZYŻÓWKA PANORAMICZNA

Krem dyniowo-paprykowy
Pierwsze kroki w kuchni, czyli uczniowie Zespołu Szkół 

w Kowalewie Pomorskim proponują…
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Składniki 
1200 g dyni
5 czerwonych papryk
1 papryczka chili
1 łyżka masła
1 cebula
2 łyżki listków tymianku
2 szklanki bulionu
2 łyżki oliwy extra vergine
sól, czarny pieprz
oregano, tymianek
ser feta

Sposób wykonania:
Dynię pokrojoną w kostkę oraz papryki i papryczkę 

chili (w całości) wyłożyć na blachę i piec 70 minut w temp. 
190 st. C. Następnie przygotować upieczone warzywa: dy-
nię pokroić na mniejsze kawałki, paprykę i papryczkę chili 
włożyć na 3 minuty do foliowej siateczki, po czym obrać ze 
skórki, papryczkę chili przekroić i wydrążyć z nasion oraz 
jasnych włókien. Na patelni rozgrzać łyżkę masła i zeszklić 
cebulę. Wszystkie składniki zmiksować z bulionem, dopra-
wić do smaku. Podawać z serem feta. 

Smacznego! Ola Pokora poleca krem dyniowo-paprykowy
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Grzybica paznokci: 
co zrobić, gdy nas dotknie?

ZDROWIE  Cierpi na nią prawie co piąty Polak. Jest chorobą dość wstydliwą, bo powszechnie uważa się, 
że powoduje ją brak odpowiedniej higieny. Nie do końca tak jest

Infekcjom grzybiczym sprzy-
jają choroby ogólnoustrojowe, np. 
cukrzyca, otyłość, niedokrwistość, 
zaburzenia hormonalne, żołądko-
wo-jelitowe, układu odpornościo-
wego i krążenia, a także długa tera-
pia antybiotykami, przyjmowanie 
sterydów i chemioterapia. Można 
się zarazić również od innej osoby, 
na basenie lub w saunie.

Grzybica paznokci to choro-
ba zakaźna, powodowana przez 
mikroskopijne grzyby, których jak 
dotąd opisano ok. 200 gatunków. 
Zarówno grzybica paznokci u rąk, 
jak i u nóg może spowodować kłu-
cie w paznokciach, czasami nawet 
mocny ból. Jednak najbardziej 
problematyczny staje się wygląd 
chorego paznokcia. Zmienia swój 
naturalny kolor na żółty lub brą-
zowy. Chorobie towarzyszy też nie-
przyjemny zapach.

Grzybica paznokci nie zniknie 
nieleczona, choć część osób bo-
rykających się z tym problemem 
tak uważa. Co więcej, brak lecze-
nia doprowadza do pogłębienia 
się choroby, może ona objąć inne 
partie ciała. Jeżeli leczeniu farma-
kologicznemu towarzyszyć będzie 
odpowiednia higiena i pielęgnacja, 
to można spodziewać się zadowa-
lających efektów.

Gdy zauważymy jakikolwiek 
niepokojący objaw na naszych 
paznokciach, warto wybrać się do 

lekarza ogólnego lub dermatologa. 
Aby zdiagnozować chorobę, zleci 
on wykonanie badania mykolo-
gicznego, które polega na pobra-
niu wycinka masy rogowej spod 
paznokcia i poddaniu go badaniu 
pod mikroskopem. Jeżeli podczas 
tego badania potwierdzi się obec-
ność grzybów, trzeba dokładnie 
zdiagnozować ich rodzaj. W tym 
celu wykonuje się kolejne badanie 
– posiew. 

W terapii grzybicy paznokci 
stosowane są trzy metody: lecze-
nie ogólne, miejscowe oraz meto-
da chirurgiczna, która polega na 
usunięciu chorobowo zmienio-
nych płytek paznokcia. Aby tera-
pia była skuteczniejsza i szybsza, 
lekarze często łączą te metody. 
O tym, jaka zostanie zastosowana, 
decyduje między innymi wiek, stan 
zdrowia pacjenta i postać kliniczna 
choroby.

Grzybica paznokci jest choro-
bą bardzo trudną do wyleczenia. 
Nawet jeżeli uda się z nią uporać, 
często zdarzają się jej nawroty. 
Powikłaniem nieleczonej grzybi-
cy może być całkowite zniszczenie 
płytki paznokciowej. Ale im wcze-
śniej choroba zostanie wykryta, 
tym większe prawdopodobieństwo 
jej wyleczenia. Trzeba pamiętać, że 
najczęściej przyczyną tego, że le-
czenie grzybicy paznokci nie przy-
nosi oczekiwanych rezultatów jest 

źle dobrany lek lub niestosowanie 
się chorego do zaleceń lekarza. 

Złote zasady zdrowych stóp
Żeby zapobiec infekcjom, nale-

ży unikać chodzenia boso w miej-
scach, w których stężenie zarod-
ników grzybów chorobotwórczych 
jest szczególnie wysokie, jak np. 
publiczne kąpieliska, przebieralnie, 
hotele, sanatoria, domy studenckie 
i inne miejsca użyteczności publicz-
nej. Osoby korzystające z pływalni 
i wspólnych urządzeń kąpielowych 
powinny używać odpowiedniego 
obuwia ochronnego (klapki), a po 
dokładnym wysuszeniu stóp po 
kąpieli profilaktycznie stosować 
pudry i kremy przeciwgrzybiczne 
bądź dezodoranty. W aptekach jest 
spory wybór tych preparatów. No-
śmy wygodne i przewiewne buty 
z naturalnych materiałów, baweł-
niane lub wełniane skarpety, a pa-
znokcie obcinajmy na krótko. 

U kosmetyczki
Wybierając gabinet kosme-

tyczny bądź usługi realizowane 
przez przeszkoloną osobę, zwracaj-
my szczególną uwagę na zachowa-
nie higieny. Po pierwsze, podstawą 
jest mycie rąk preparatem anty-
bakteryjnym i przeciwgrzybicznym 
przed przystąpieniem do zabiegu. 
Po drugie, stosowanie jednorazo-
wych rękawiczek przez kosmetycz-
kę i koniecznie wysterylizowanych 
narzędzi (nożyczki, cążki do ma-
nicure i pedicure, pestki). 
Powinny być wyciągane 
przy nas z jednorazo-
wych opakowań. Jako 
klienci, mamy prawo się 
tego domagać. Podczas pro-
cesu sterylizacji niszczone są 
również formy przetrwalni-
kowe bakterii i tym różni 
się on od dezynfekcji. 
Narzędzia, które nie na-
dają się do sterylizacji, 
przed użyciem powinny 

być umieszczone w roztworach de-
zynfekujących.

Właściwa dieta
Osoby chore na grzybicę po-

winny spożywać codziennie duże 
ilości warzyw i owoców, w szcze-
gólności godne polecenia są cebu-
la, cukinia, czosnek, ogórek, bo-
twinka, brukselka, burak czerwony, 
kalafior, kalarepa, kapusta, koper 
włoski, marchew, mniszek pospo-
lity, pietruszka, pomidory, rzepa, 
rzodkiewka, sałata, seler, szczypior, 
szparagi, szpinak. Do picia najlep-
sza będzie woda - od dwóch do 
trzech litrów w ciągu dnia, jogurty 
naturalne, a także herbaty: zielona 
i imbirowa. Lepiej całkowicie wyeli-
minować ze swojej diety drożdże, 
słodycze, napoje gazowane, mięsa, 
wędliny, produkty przetworzone 
i fast foody. Potrawy przyprawiaj-
my tylko naturalny-
mi przyprawami. 
Powiązanie diety 
z leczeniem sta-
nowi klucz do 
sukcesu i wa-
runkuje szyb-
kie i skutecz-
ne pozbycie 
się zmian 
grzybiczych.

Domowa terapia
Leczenie grzybicy należy po-

wierzyć lekarzowi, ale możemy je 
wspomóc domową kuracją. Ważne 
jest dokładne mycie stóp nawet 
dwa razy dziennie i osuszenie ich. 
Jak wspomniano wcześniej, no-
simy bawełniane skarpetki. Gdy 
stopa zapoci się lub zwilgotnieje, 
należy je przebrać. Pomocne bywa 
aplikowane olejku herbacianego 
lub tymiankowego na zainfekowa-
ną płytkę paznokciową (za pomo-
cą wacika). Przyda się też peeling. 
W młynku do kawy mielimy ryż 
na grubszą mąkę, dodajemy ocet 
jabłkowy i tak przygotowaną mazią 
traktujemy zmienione chorobo-
wo miejsca. Delikatnie masujemy, 
spłukujemy i osuszamy.

fot. archiwum

RODZAJE GRZYBIC

• podpaznokociowa – najczęściej spotykana. Na początku zakażeniu ulegają 
wały dookoła pazkocia. Później rogowacieje płytka, zaczyna nienaturalnie od-
stawać i zmienia barwę
• powierzchowna – najpierw paznokieć robi się bielszy i kruchy, w kolejnym 
etapie żółcieje
• drożdżyca – obejmuje paznokieć i wał wokół niego, który robi się czerwo-
ny i bolesny. Ta forma grzybicy najczęściej pojawia się u osób korzystających 
z basenów

niane lub wełniane skarpety, a pa-
znokcie obcinajmy na krótko. 

U kosmetyczki
Wybierając gabinet kosme-

tyczny bądź usługi realizowane 
przez przeszkoloną osobę, zwracaj-
my szczególną uwagę na zachowa-
nie higieny. Po pierwsze, podstawą 
jest mycie rąk preparatem anty-
bakteryjnym i przeciwgrzybicznym 
przed przystąpieniem do zabiegu. 
Po drugie, stosowanie jednorazo-
wych rękawiczek przez kosmetycz-
kę i koniecznie wysterylizowanych 
narzędzi (nożyczki, cążki do ma-
nicure i pedicure, pestki). 
Powinny być wyciągane 
przy nas z jednorazo-
wych opakowań. Jako 
klienci, mamy prawo się 
tego domagać. Podczas pro-
cesu sterylizacji niszczone są 
również formy przetrwalni-
kowe bakterii i tym różni 
się on od dezynfekcji. 
Narzędzia, które nie na-
dają się do sterylizacji, 
przed użyciem powinny 

my tylko naturalny-
mi przyprawami. 
Powiązanie diety 
z leczeniem sta-
nowi klucz do 
sukcesu i wa-
runkuje szyb-
kie i skutecz-
ne pozbycie 
się zmian 
grzybiczych.
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Pieniński Park Narodowy
TURYSTYKA  Pieniny oferują liczne atrakcje związane bezpośrednio z górami. Można tu jednak po-
znać trochę historii albo zadbać o zdrowie „u wód”. Znajdzie się też rozrywka dla najmłodszych

Pieniny to pasmo górskie 
położone na północny wschód 
od Nowego Targu. Z Zakopanego 
najłatwiej dojechać, kierując się 
na Bukowinę Tatrzańską. Mamy 
wtedy do pokonania około 30 ki-
lometrów. Pasmo Pienin dzieli się 
na Pieniny Spiskie, Pieniny Właści-
we i Małe Pieniny. Pomiędzy nimi 
płynie rzeka Dunajec. Część pasma 
znajduje się w Polsce, tworząc Pie-
niński Park Narodowy. 

Wycieczkę rozpoczynamy 
w rejonie miejscowości Sromowce 
Wyżne. Skręcamy w lewo i kieru-
jemy się nad Zalew Czorsztyń-
ski. Czorsztyn jest znaną wsią na 
zachodnim krańcu Pienin Wła-
ściwych. Dzisiaj to osiedle let-
niskowe zwane Nadzamczem. 
Powstało w 1925 roku. Dawne 
centrum Czorsztyna znajduje się 
pod wodą. Zapora wodna została 
oddana do użytku w latach 90. XX 
wieku. Zbiornik wodny powstał 
na skutek spiętrzenia wód Du-
najca. Zostały wtedy zalane wsie 
Maniowy, Mizerna i Kluszkowce, 
a ich mieszkańcy wysiedleni. Sama 
zapora to ziemno-betonowy wał 
o długości około 400 m i wyso-
kości 52 m. Zbiornik wodny ma 
długość ponad 12 km, szerokość 
prawie 2 km. Powierzchnia akwe-
nu to ponad 12 tys. hektarów. Przy 
zalewie jest przystań, gdzie może-
my skorzystać z rejsu stateczkiem 
„Biała Dama”. 

Zamek w Czorsztynie to oka-
zała warownia zbudowana w XIV 
wieku przez Kazimierza Wielkiego. 
W 1790 roku zamek spłonął. Prace 
konserwatorskie i odbudowa roz-
poczęły się dopiero pod koniec XIX 
wieku pod auspicjami Pienińskiego 
Parku Narodowego. Obecnie za-
mek udostępniony jest dla tury-
stów. Wizyta w salach zamkowych 
stwarza możliwość poznania dzie-
jów warowni i jej mieszkańców. 
Warto wejść na tarasy zamkowe, 
skąd rozpościera się wspaniały 
widok na Zalew Czorsztyński i po-
łożony naprzeciwko zamek w Nie-
dzicy. Gdy pogoda dopisuje, można 
zobaczyć Tatry.  

Zamek w Niedzicy zalicza-
ny jest do najładniejszych w Pol-
sce. Zbudowany w XIV wieku na 
polskim Spiszu był własnością 
bogatych arystokratów węgier-
skich, którzy nim władali aż do 
1945 roku. Do budowli prowadzi 
stromy podjazd w miejscu, gdzie 
kiedyś był zwodzony most. Zamek 
składa się z dwóch części: dolnej, 
zbudowanej w stylu renesanso-
wym i górnej, w stylu gotyckim. 
Część udostępniona jest do zwie-
dzania dla turystów. Zobaczymy 
tam historyczne stroje rycerskie, 
kolekcję dawnych monet, stare 

dokumenty z dziejów zamku. Jest 
również taras widokowy. W zamku 
ma siedzibę Stowarzyszenie Histo-
ryków Sztuki. Niedaleko znajdu-
je się powozownia, a w niej stare 
bryczki, karety i inne powozy. 

Po zwiedzeniu zamku i okolic 
wracamy samochodem do miej-
scowości, od której rozpoczęliśmy 
wędrówkę i mamy do wyboru: 
albo jedziemy dalej do miejscowo-
ści Sromowce Niżne, albo idziemy 
na spływ Dunajcem. Proponuję 
dalszą wycieczkę na Trzy Korony. 
Przejeżdżamy samochodem kilka-
naście kilometrów i zatrzymuje-
my się w schronisku PTTK przed 
wejściem na ten słynny szczyt. 
Sromowce Niżne są niewielką wio-
ską, która żyje z turystów, oferując 
im tanie noclegi i klimat góralski. 
Będąc w tej miejscowości warto 
przejść kładką położoną nad Du-
najcem i zwiedzić słynny „Czer-
wony Klasztor” położony już na 
Słowacji.

Czerwony Klasztor to naj-
słynniejsza budowla sakralna 
w Pieninach. Powstał w XIV wieku. 
Jego nazwa pochodzi od koloru 
ścian zbudowanych z czerwonych 
cegieł. Pierwotnie był drewniany. 
Został zbudowany jako odkupienie 
win Kokosza Berzevicza za popeł-
nione morderstwo. Był wielokrot-
nie najeżdżany i rabowany. W 1705 
roku osiedlili się w nim mnisi 
z Włoch. Najbardziej znanym z nich 
był brat Cyprian, z pochodzenia Po-
lak. Zasłynął z tego, że opracował 
zielnik z 300 okazami roślin. Księ-
ga zachowała się do dzisiejszych 
czasów. Według legend był on też 
autorem i budowniczym pierwszej 
paralotni, na której latał, startując 
z Trzech Koron, nawet do Morskie-
go Oka. Klasztor zaczął podupadać 
od 1820 roku. Jego stan znaczą-
co pogorszył pożar w 1907 roku. 
Przeszedł na własność państwa. 
Obecnie znajduje się tu siedziba 
Słowackiego Pienińskiego Parku 
Narodowego. Wstęp do klasztoru 
jest płatny (3 euro).

Wracamy na szlak. Jesteśmy 
przy schronisku PTTK i dalej kie-
rujemy się w góry. Trzy Korony 
to najwyższy szczyt w Pieninach 
Środkowych. Zbocze pocięte jest 
głębokimi dolinami potoków gór-
skich i porośnięte lasem. Szlak nie 
jest trudny, idziemy w cieniu. Po 
dwugodzinnej wędrówce docho-
dzimy do małej polanki. Sam szczyt 
to kilka wapiennych rogowcowych 
turni. Najwyższa to Okrąglica 
o wysokości ponad 982 m n.p.m. 
Musimy na nią wejść po metalowej 
drabince, która prowadzi do tara-
su widokowego. Mieści on tylko 
10 osób i zawsze są tu duże kolej-
ki. Odradzam tę atrakcję osobom 

z lękiem wysokości i dzieciom. Kto 
wejdzie, będzie miał przed sobą 
wspaniały widok. W dole widać 
płynący Dunajec i całą panora-
mę Pienin oraz pozostałe szczyty 
Trzech Koron, tj. Płaską Skałę, Nad 
Ogródkiem i Pańską Skałę. 

Jeżeli chcemy popłynąć prze-
łomem Dunajca, wracamy do 
miejscowości Sromowce Wyżne. 
Przełom rzeki powstał podobno, 
gdy rycerz Forkowicz gonił ogrom-
nego, wijącego się króla węży. Inna 
historia mówi, że wyrąbał go Bole-
sław Chrobry. Naukowcy nie umie-
ją powiedzieć, dlaczego powstał. 
Wybierając się na spływ, warto za-
brać ze sobą nieprzemakalne kurt-
ki. Każda tratwa składa się z pięciu 
drewnianych łódek, związanych ze 
sobą. Zabiera 10 osób, kieruje nią 
dwóch flisaków. Podczas spływu 
można podziwiać panoramę Pie-
nin z Trzema Koronami na czele. 
Flisacy opowiadają różne historie 
związane ze spływem i górami. 
Stojący na brzegu fotograf zrobi 
nam zdjęcie, które następnie mo-
żemy wykupić przy schodzeniu 
z tratwy. Trasa spływu kończy się 
w Szczawnicy i wtedy wynosi od-
powiednio 18 km, rejs trwa 2 go-
dziny, a bilet kosztuje 50 złotych. 
Druga opcja to meta w Krościenku 
i tu do pokonania 23 km w prawie 
3 godziny. Bilet za 68 zł. 

Krościenko – niewielkie mia-
steczko położone na styku Pienin, 
Gorców i Beskidu. Jest doskonałym 
punktem wypadowym na górskie 
wycieczki. Ma swoje źródła mine-
ralne, jest więc również znanym 
uzdrowiskiem. 

Szczawnica to pieniński ku-
rort konkurujący z Krynicą Górską. 
Sławę zawdzięcza źródłom wód 
mineralnych. W XVI wieku ówcze-
śni właściciele Szczawnicy, węgier-
scy Szalayowie, odwiercili nowe 
źródła, wybudowali pijalnię wód 
i park zdrojowy. Powstały sanato-
ria, które stały się słynne w całej 
Europie. Do ciekawostek Szczaw-
nicy należy zaliczyć starą zabudo-
wę uzdrowiskową z malowanymi 
godłami zamiast numerów do-
mów. Warto odwiedzić Muzeum 
Pienińskie z bogatą ekspozycją et-
nograficzną.

Polecam też Wąwóz Homole, 
który uchodzi za największą atrak-
cję Małych Pienin. Pionowe ściany 
zbudowane z białego i czerwone-
go wapienia o niespotykanej wyso-
kości (120 metrów) na pewno nas 
zadziwią. Długość wąwozu wynosi 
ponad 800 metrów. Ciekawą for-
macją są też „kamienne księgi”. Na 
zwiedzenie tego zakątka musimy 
przeznaczyć około 1 godziny.

Tekst i fot. (Maw)

Zamek w Czorsztynie

Dziedziniec zamku w Niedzicy

Zapora wodna w Niedzicy

Zamek w Niedzicy
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Koziorożec 
(22.12-19.01) Wodnik 

(20.01-18.02) Ryby 
(19.02-20.03) Baran 

(21.03-20.04)

Lew 
(23.07-22.08)

Panna
(23.08-22.09) Waga 

(23.09-23.10) Skorpion 
(24.10-21.11) Strzelec 

(22.11-21.12)

Byk 
(21.04-21.05) Bliźnięta 

(22.05-20.06) Rak 
(21.06-22.07)

Pora rozprawić się z trudnymi sprawami, które od 
jakiegoś czasu zaprzątają ci głowę. Planety ci sprzy-
jają, możesz śmiało przystąpić do działania. Tydzień 
upłynie pod znakiem sukcesów, niezależnie od tego, 
gdzie akurat będziesz. W pracy zaskoczysz szefa 
świetną formą intelektualną, na wakacjach spróbu-
jesz czegoś nowego, co da ci sporo satysfakcji. Mo-
żesz liczyć na pochwały.

Będziesz w kiepskiej kondycji psychicznej. W pracy 
najlepiej schowaj się w ciemnym kącie i po prostu rób 
swoje. Unikaj osób, które są do ciebie źle nastawio-
ne i mogą rzucać złośliwe komentarze. Potrzebujesz 
odpoczynku i ciszy, by uporządkować swoje sprawy. 
Pozbądź się tego, co jest ci niepotrzebne. Za kilka dni 
poczujesz się lepiej, a siły witalne powrócą. Cierpli-
wości.

Albo zaczniesz o siebie dbać, albo zapracujesz na 
poważną chorobę. Zdrowotne zaniedbania zaczną 
wychodzić na jaw i dadzą ci się we znaki. Pomyśl 
w końcu o sobie, odpocznij, odżywiaj się zdrowo. 
Może zdecydujesz się poznać jakieś techniki re-
laksu? Jeśli nie masz pomysłu, poszukaj inspiracji 
w internecie. W sprawach sercowych będziesz cie-
szyć się wyjątkowym powodzeniem.

Wiele spraw będzie teraz zależało od opinii lub 
działań osób postronnych. Skoro nie masz na nie 
wpływu, poddaj się ich biegowi. Niewykluczone, że 
czyjaś decyzja bardzo cię zdenerwuje. Żeby odre-
agować, zorganizuj weekendowy wypad z przyja-
ciółmi. Takie oderwanie dobrze ci zrobi.

W najbliższych dniach będziesz wyjątkowo roztrze-
pana. Tyle będzie się działo, głównie na niwie towa-
rzyskiej, że zapomnisz o niektórych obowiązkach. 
Sprzątanie czy zakupy zejdą na dalszy plan. Uważaj 
na osoby, które zbyt dużo mówią. Lepiej milcz, bo 
staniesz się obiektem plotek.

Wspaniała forma i równie świetny humor będą ci 
towarzyszyć w najbliższych dniach. Postanowisz 
się rozwijać, zaczniesz przeglądać oferty kursów, 
studiów, szkoleń. To dobry czas, by podjąć takie de-
cyzje. Na pewno zyskasz na tym w sferze zawodowej. 
W sprawach rodzinnych ważna narada.

Gorszy czas. Poczujesz się źle, niepotrzebnie za-
czniesz wyolbrzymiać swoje problemy. Przyjrzyj 
się im dokładnie, a przekonasz się, że nie taki 
diabeł straszny. Nie poświęcaj czasu ani uwagi lu-
dziom, którzy na to nie zasługują. Lepiej idź do kina 
na komedię albo zajmij się tym, co lubisz.

Spokojny tydzień. Obowiązków jakimś cudem ubę-
dzie, możesz poświęcić czas na spotkania towarzy-
skie bądź rodzinne. Kontakt z ludźmi dobrze ci zrobi. 
Zwłaszcza, gdy okaże się, że ktoś potrzebuje twojej 
rady. Poczujesz się potrzebny i doceniony. Będzie 
cię ciągnąć, by szukać nowych przygód, doświad-
czać nieznanego. Nie przesadzaj z przekraczaniem 
własnych granic.

Wakacje zmierzają ku końcowi, a ty powinieneś 
wreszcie odpocząć. Będziesz miał spore problemy 
ze skupieniem się na pracy, więc o ile możesz, od-
puść sobie ambitne zadania. A najlepiej weź kilka 
dni wolnego, spakuj plecak i rusz gdziekolwiek. Nie 
musisz planować, po prostu jedź przed siebie i za-
trzymuj się tam, gdzie masz ochotę. Da ci to poczu-
cie wolności, wrócisz zdystansowany.

Czas, by wykazać się zdolnościami, które przecież 
posiadasz. Przyszła pora naprawienia błędów, któ-
re niedawno ci się przydarzyły. Poradzisz sobie bez 
problemu, bo przecież te potknięcia wynikały z na-
tłoku zadań, a nie twojej niekompetencji. Spodziewaj 
się rewolucji w sprawach sercowych. Ktoś ulegnie 
twojemu urokowi i nie będzie to tylko letni romans.

Zaleje cię fala pozytywnego myślenia. Będziesz łagod-
ny, tolerancyjny i zechcesz, by cały świat tak się czuł, 
a wszędzie panowała zgoda i serdeczna atmosfera. Ktoś 
poprosi, byś był mediatorem w rodzinnym konflikcie 
i podejmiesz się tej roli. W efekcie obie strony będą ci 
wdzięczne za rozwiązanie sporu. Na weekend zaplanuj 
spotkanie towarzyskie. Będzie wyjątkowo udane.

Będziesz wyjątkowo szczery, ale czy wyjdzie ci to na 
dobre? Kiedy powiesz wszystkim, co cię denerwuje i co 
ci przeszkadza, zrzucisz z siebie jakiś ciężar, ale jed-
nocześnie musisz spodziewać się informacji zwrotnej. 
Może nie być zbyt miła. Najlepiej zrobisz, jeśli posta-
wisz na sport. Ćwiczenia sprawią, że negatywne myśli 
odpłyną, a ty będziesz tak zmęczony, że sił nie starczy 
na wymówki.

Kolorowanki dla dzieci
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Najszkodliwszy bunt
A to ciekawe  W tym roku obchodziliśmy 154. rocznicę powstania styczniowego. O tym zrywie po-
wiedziano już niemal wszystko. Ważną rolę pełnił w nim Kościół, a ściślej księża, ponieważ Watykan 
powstańcom życia nie ułatwiał

Zasadniczo Watykan nie 
przepadał za Rosjanami. Byli to 
prawosławni, a jako heretycy nie 
mogli liczyć na wsparcie. Waż-
niejszy był los państwa kościel-
nego. W XIX wieku, do momen-
tu zjednoczenia Włoch, papież 
rządził nie tylko 44-hektarowym 
minipaństewkiem, ale Rzymem 
i  okolicami. Każda rewolucja 
w Europie mogła rozbudzić chę-
ci patriotów z Italii, dążących do 
zjednoczenia państwa. Na to wła-
dze Stolicy Piotrowej nie mogły 

sobie pozwolić. Sam papież Pius 
IX stwierdził w 1861 r., że „Polacy 
szukają przede wszystkim Polski, 
a nie Królestwa Bożego, i dlatego 
tej Polski nie mają”. 

W  samej Polsce duchowień-
stwo, szczególnie niższego szcze-
bla, po swojemu interpretowało 
słowa papieża. Ale biskup kujaw-
ski, Marszewski, wypełniają-
cy misję głowy Kościoła, został 
w Łęczycy napadnięty. Wyłama-
no drzwi jego powozu, jego sa-
mego wśród krzyków obrzucono 

błotem. Watykan był rozdarty. 
Nie mógł popierać w Polsce tego, 
co potępiał we Włoszech. 20 lute-
go 1862 roku zza spiżowej bramy 
do Polski przyszedł list papieski 
z wytycznymi dla tutejszego ko-
ścioła. Księża mieli m. in. nie po-
zwolić „wyznawcom przewrot-
nych dogmatów” zwodzić swoich 
wiernych.

Powstanie wybuchło. 28 
stycznia 1863 roku Pius IX nazwał 
je szaleństwem. Słowa te skiero-
wał do wysłannika rodziny Czar-
toryskich. Watykan dość szybko 
musiał zmienić swoją politykę, 
ponieważ zryw w  Polsce zaczął 
się rozszerzać. 22 kwietnia 1863 
roku papież wysłał list do cara. 
Apelował do jego sprawiedliwości: 
„Niechaj apostolska nasza władza 
odzyska wpływ swój zbawienny 
nad katolickimi poddanymi Wa-
szej Cesarskiej Mości, niech po-
wrócą biskupi do wolnego spra-
wowania władzy swojej według 
przepisów kanonów świętych...”. 
Papieżowi chodziło głównie o ra-
towanie Kościoła. Car, oczywi-
ście, odmówił. W maju 1863 roku 
w  Rzymie zarządzono procesje 
i  modły dziękczynne za ochro-
nienie Rzymu od „rozpasanej” 
rewolucji oraz za „nieszczęśliwą 
Polskę”. Trwało to do września. 
Decyzję papieża ostro komento-
wali Francuzi. Tamtejszy mini-

ster spraw zagranicznych pisał 
nawet: „(...) gdy papież odzywa się 
w  sprawie państwa kościelnego, 
to głos jego brzmi jak krzyk orła, 
lecz gdy odzywa się w  sprawie 
polskiej, to grucha jak gołąbek.” 

Po wrześniowej procesji 
w Rzymie jedno z emigracyjnych 
polskich czasopism we Francji 
relacjonowało: „(...) procesja za 
Polskę była wspaniała. Papież 
płakał z  rozrzewnienia. Amba-
sador austriacki całym blaskiem 
swojej godności chciał jeszcze raz 
pokazać światu, że Austria umie 
nie tylko naród polski do spół-
ki z  Moskwą i  Prusakami mor-
dować, ale i  modlić się, płakać 
za niego, jak (cesarzowa) Teresa 
w  chwili rozbioru ojczyzny So-
bieskiego”. 

We wrześniu papież przyjął 
wysłannika rządu powstańczego 
i powiedział, że nie opuści Pola-
ków, jeśli ci nie zejdą z  nakre-
ślonej przez katolicyzm drogi. 
Potępił również aktywny udział 
duchowieństwa w  zrywie. Na 
przełomie 1863 i  1864 roku sto-
sunki caratu i  papiestwa uległy 
poprawie. Papież przyjął na au-
diencji siostrę cara, a biskup Kon-
stanty Łubieński skierował do jej 
brata list o  wiernopoddańczym 
tonie. 

W 1864 roku w Watykanie nie 
mówiono o sprawie polskiej pra-

wie wcale. Zaostrzono cenzurę 
i artykuły o powstaniu przestały 
się ukazywać. Pod koniec lutego 
Stolica Apostolska zerwała sto-
sunki z  powstańczym rządem. 
Kilka miesięcy później zryw za-
kończył się. 

Rosjanie nie zamierzali doga-
dywać się z Watykanem. Zlikwi-
dowali znaczną część klasztorów 
i  skonfiskowali ich majątki. 30 
lipca 1864 roku papież wydał en-
cyklikę, w której pisał: „(...) dale-
cy jesteśmy od tego, byśmy po-
chwalić chcieli niewczesne ruchy 
w Polsce nieszczęśliwie wznieco-
ne”. W  alokucji z  29 październi-
ka 1866 roku nazwał powstanie 
„najszkodliwszym i godnym cał-
kowitego potępienia buntem”. 

Pius IX przegrał nie tylko 
w sprawie polskiej. Rzym zajęły 
wojska włoskie, a papież 15 maja 
1871 ogłosił encyklikę, w  której 
uznał się za więźnia Watykanu, 
odrzucił prawo o  gwarancjach, 
obłożył ekskomuniką dynastię 
sabaudzką i rząd włoski, zakazał 
katolikom uczestniczenia w  ży-
ciu politycznym Włoch. Zmarł 7 
lutego 1878 r. w wieku 86 lat, po 
najdłuższym w  historii papie-
stwa pontyfikacie. Co ciekawe, 
Pius IX został ogłoszony błogo-
sławionym przez... Polaka Jana 
Pawła II. 

(pw)

Pius IX

A to ciekawe

Błękitna historia
Artykuły czy książki historyczne traktują zazwy-
czaj o wydarzenia, postaciach lub zjawiskach spo-
łecznych. Ten tekst poświęcony jest losom... koloru 
niebieskiego.

Kolor niebieski wszedł do 
użytku nieco później niż czer-
wony czy brązowy. Te ostatnie 
były używane przez naszych 
przodków w  epoce kamienia 
do malowania. Przygotowanie 
dobrego niebieskiego barwnika 
było bardzo trudne. W  Europie 
uzyskiwano go z  rośliny z  ro-
dziny kapustowatych – urzetu 
barwierskiego. Z liści tej roślinki 
wydobywano związek nazwany 
indygo. Problem polegał na tym, 
że podczas procesu pozyskiwania 
wytwarzał się potworny smród. 
Właśnie z  tego względu brytyj-
ska królowa Elżbieta I  zakazała 
uprawiania urzetu w  odległości 
mniejszej niż 5 mil od pałaców. 

W  Afryce i  Azji niebieski 
barwnik uzyskiwano ze skał 
lapis lazuli oraz azurytu. Skała 
lapis lazuli była w  starożytno-
ści wydobywana na terenach 

obecnego Afganistanu. Następ-
nie trafiała do Egiptu, do fara-
onów. Ponieważ koszt transpor-
tu był gigantyczny, Egipcjanie 
wynaleźli swój autorski sposób 
na pozyskiwanie niebieskiego. 
Mieszali tlenek krzemu, wapno 
i miedź, a następnie podgrzewali 
te składniki w  temperaturze 90 
stopni Celsjusza. Tym sposobem 
otrzymali pierwszy syntetyczny 
barwnik w historii. 

Egipcjanie bardzo szanowali 
niebieski kolor. Był powszechnie 
używany w  czasie pogrzebów, 
na grobowcach czy sarkofagach. 
Nawet niektóre mumie były bar-
wione na niebiesko. Wszystko 
to miało stanowić zaporę przed 
działaniem złych mocy. Do dziś 
w  wielu krajach basenu Morza 
Śródziemnego ludzie noszą na 
szyjach niebieskie amulety.

Starożytni Grecy nie mie-

li określenia na kolor niebieski. 
Najważniejszymi dla nich były: 
czerwony, żółty, czarny i  biały. 
W Rzymie niebieski był kolorem 
przeznaczonym dla klasy ro-
botniczej. Szlachetnie urodzeni 
i bogacze nosili szaty białe, czer-
wone lub fioletowe (purpurowe). 
Niebieski był uznawany za kolor 
żałoby.

W  Bizancjum niebieski wy-
korzystywany był do dekorowa-
nia kościołów. W  średniowieczu 
kolor niebieski był używany 
rzadko i  jedynie przez biedotę. 
Popularniejszy był czerwony lub 
purpurowy. Ta sytuacja diame-
tralnie zmieniła się w latach 30. 
XII wieku. W  Paryżu przebudo-
wywano bazylikę w Saint Denis. 
Jeden z  architektów, Abbe Su-
ger, postanowił wstawić w okna 
świątyni witraże wytworzone 
z  niebieskiego szkła. Kolor był 
bardzo intensywny dzięki do-
sypaniu do receptury kobaltu. 
Kiedy słońce prześwietliło witra-
że, cały kościół tonął w pięknym 
błękicie. Szybko zyskał on po-
pularność. W kościołach zaczęto 
prześcigać się w  stosowaniu ko-
loru niebieskiego. W  XII wieku 
artyści malujący postać Maryi 

przestali używać szarości i czer-
wieni. Matka Jezusa nosiła odtąd 
niebieskie szaty.

Pierwszą koronowaną głową 
noszącą się na niebiesko był król 
Francji Ludwik IX. Herbem Fran-
cji stała się niebieska tarcza z żół-
tą lilią, a sam kolor „uszlachetniał 
się” także na innych dworach.

W  okresie renesansu moda 
na niebieski trwała w najlepsze. 
Najcenniejszym barwnikiem 
była ultramaryna. Pozyskiwano 
ją ze wspomnianego wcześniej 
lapis lazuli, a ceniono wyżej niż 
złoto. W  1508 roku niemiecki 
malarz Albrecht Durer narzekał 
w liście, że musiał zapłacić za 30 
gramów barwnika 12 dukatów, 
czyli tyle samo, ile kosztowało 41 
gram czystego złota. Niektórzy 
oszczędzali, używając tańszych 
zamienników, ale popełniali 
tym samym gafę. Niebieski kolor 
na ich obrazach z  biegiem cza-
su stawał się czarny lub zielony. 
Wykrycie oszusta nie było więc 
trudne. W umowach na namalo-
wanie obrazu w okresie renesan-
su zleceniodawcy – książęta czy 
królowie – określali ilość ultra-
maryny.

Niebieski był tak popular-

ny, że stał się niemodny. W 1570 
roku papież Pius V nie umieścił 
go na liście kolorów strojów li-
turgicznych. W  1498 roku Vasco 
da Gama odkrył morską drogę 
do Indii, skąd przywiózł nowy 
niebieski barwnik – indygo. Był 
tani w pozyskaniu. Wytwarzano 
go z rośliny indygowca. Barwnik 
został w  wielu krajach Europy 
zakazany jako konkurencja dla 
drogiego „europejskiego niebie-
skiego”.

W  końcu indygo zagościło 
w Europie. Wyparło nawet inne 
kolory z mundurów wojskowych. 
W  niebieskich strojach na pola 
bitew udawali się Francuzi, Pru-
sacy, Amerykanie, a na morzach 
Anglicy. We Francji niebieskie 
mundury obowiązywały w  cza-
sie I wojny światowej. W schedzie 
po Francuzach niebieskie mun-
dury otrzymały polskie oddziały 
nazwane później błękitną armią 
gen. Hallera.

W 1897 roku niemiecka firma 
chemiczna BASF wypuściła na 
rynek nowy, syntetyczny barw-
nik i wyparła wszystkie natural-
ne jego odpowiedniki.

(pw)
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Z dziejów rypińskiego harcerstwa 
(cz. 2 1947-1956)

XX wiek  Można niewątpliwie zaryzykować stwierdzenie, że harcerstwo rypińskie w latach 1945-
1947 stało się silną i najpopularniejszą organizacją młodzieżową w mieście i obok PSL znajdowało się 
w opozycji wobec władz komunistycznych

Kierowane wówczas przez 
harcmistrza Franciszka Ołda-
kowskiego sprawiało poważne 
kłopoty Powiatowemu Urzędo-
wi Bezpieczeństwa oraz Komite-
towi Powiatowemu PPR, a póź-
niej PZPR. Kierownictwo PPR 
doskonale zdawało sobie spra-
wę z kierunków oddziaływania 
wychowawczego instruktorów. 
Doskonale wiedziano, że druży-
ny stanowią legalną palcówkę 
dla nielegalnej antypaństwowej 
roboty.

Harcerstwem interesowała 
się także PPS, OM TUR i Związek 
Walki Młodych. Niezadowolenie 
wzbudziło w  1946 roku wysta-
wienie drużyn do utrzymania 
porządku w  czasie wizyty bi-
skupa w  Rypinie, a  następnie 
w dniu 1 listopada do trzymania 
warty przy grobach powstań-
ców i  zamordowanych w  cza-
sie wojny Polaków. W  czerwcu 
1947 roku szef PUBP Jan Kusz 
zlecił opracowanie charakte-
rystyk głównych przywódców 
harcerskich i  ich zastępców ze 
zwróceniem uwagi na stosu-
nek do kleru. Nakazał także 
zwerbować jednego informato-
ra z  komendy hufca. Referenci 
UB mieli przeprowadzić wywia-
dy w  miejscach zamieszkania, 
wejść w bliższe rozmowy z mło-
dzieżą. W sprawozdaniach szefa 
PUBP w Rypinie z września 1947 
roku donoszono o  udziale har-
cerzy w mszach świętych.

Franciszek Ołdakowski jako 
komendant Hufca Rypin nie 
spełniał wymagań rodzącego 
się komunizmu. Komendant 
Pomorskiej Chorągwi Harcerzy 
Adam Budzyński w  czasie wi-
zytacji rypińskiego hufca prze-
prowadzonej 21 listopada 1948 
roku stwierdził, że na ścianach 
harcówki nie wisiały portrety 
przywódców, nie uporządko-
wano także grobów żołnierzy 
radzieckich. Pochwałę uzyska-
li natomiast harcerze, którzy 
wstąpili do ZMP, chociaż hufiec 
nie podjął współpracy z  Zarzą-
dem Powiatowym tej organi-
zacji. Za wszystkie wypaczenia 
ideologiczne komendant cho-
rągwi odwołał wówczas Fran-
ciszka Ołdakowskiego z funkcji 
i  powołał nowy zarząd z  phm. 
Kazimierzem Kruszewskim, 
który cieszył się poparciem rzą-
dzących partii politycznych.

Kruszewski przeniósł ry-
piński hufiec ZHP do lokalu ZMP 

przy ulicy Kościuszki 10, tworząc 
nową komendę, w  skład któ-
rej weszli wówczas: Kazimierz 
Kruszewski (komendant), Ro-
muald Wierzchowski (zastępca), 
Grażyna Korpalska, Jerzy Kan-
ty, Regina Głowacka (przybocz-
ni), Jerzy Laskowski i  Witold 
Stankowski (referenci gospo-
darczy). Czystki w  ZHP trwały 
jednak dalej. Już w czerwcu 1949 
roku odwołano z funkcji zastęp-
cy komendanta ds. harcerek, 
a następnie usunięto z ZHP Da-
nutę Bednarską „za wychowa-
nie młodzieży w  złym duchu”. 
W  tym samym czasie nastąpi-
ły w ZHP zmiany strukturalne, 
mające na celu wyeliminowa-
nie bardziej niebezpiecznej wo-
bec nowego systemu młodzieży 
gimnazjalnej. Wiek młodzieży 
harcerskiej ograniczono tylko 
do dzieci między 7. a 15. rokiem 
życia i  zabroniono działalności 
w szkołach średnich, gdzie wio-
dącą organizacją stał się Zwią-
zek Młodzieży Polskiej. Starszą 
młodzież polecono drogą natu-
ralną przekazać do ZMP.

W lipcu 1949 roku przemia-
nowano Komendę Hufca ZHP na 
Komendę Powiatową ZHP w Ry-
pinie. Połączono także drużyny 
męskie i żeńskie w koedukacyj-
ne w ramach „zobowiązań har-
cerskich dla uczczenia święta 
1 Maja”. Zarządzono nawet za-
stąpienie tradycyjnego tuszu 
zielonego do pieczątek tuszem 
czerwonym. Drużyny rypiń-
skie musiały oddać proporce, 
sztandary, przedwojenne książ-
ki harcerskie. Akcję tę nadzo-
rowało rypińskie UB, a  próbę 
ukrycia traktowano jako dzia-
łalność konspiracyjną. Mimo to 
wiele pamiątek, m.in. Kronika 
3. Drużyny, przetrwało.

Na efekty takiej polityki 
nie trzeba było długo czekać. 
W  sprawozdaniach Rady Pe-
dagogicznej rypińskich szkół 
powszechnych czytamy pod 
rokiem 1949: Drużyna męska 
przejawia słabą działalność 
z  powodu braku ogólnych wy-
tycznych co do prowadzenia. 
Drużyna żeńska szkoły nr 2 
została z  powodu małej liczby 
członków przyłączona do dru-
żyny szkoły nr 1. Drużyna mę-
ska liczy 36 członków do 14 lat, 
w  tym 12 harcerzy ze stopnia-
mi. Drużyna przejawiała w tym 
roku słabą działalność. Brak 
było przeszkolonego drużyno-

wego. Praca polegała jedynie na 
szkoleniu ideologicznym i przy-
gotowaniu obozowym. Druży-
na brała udział w świętach na-
rodowych i  akademiach. Jeden 
z  członków drużyny jedzie na 
kurs organizowany przez na-
czelnictwo.

W 1949 roku opiekun 3. Dru-
żyny im. gen. Henryka Dąbrow-
skiego przy Szkole Powszechnej 
nr 1 pisał: Drużyna liczy obecnie 
50 członków. Nastąpiła reorgani-
zacja zarządu w  następującym 
składzie: na miejsce drużyno-
wego Zbigniewa Tuchalskiego 
został wybrany spośród człon-
ków drużyny druh Janusz Pa-
piernik, a przybocznym Bogdan 
Cegielski. Nowy drużynowy 
został wybrany na czas, dopó-
ki Komenda Hufca nie mianuje 
drużynowego z młodzieży gim-
nazjalnej, czy też innego spoza 
uczniów szkoły powszechnej, 
odpowiednio przeszkolonego. 
Drużynowy Papiernik podzie-
lił drużynę na cztery równe 
zastępy. Zastępowymi są: Jerzy 
Myśliński (zastęp I), Ryszard 
Ostrowidzki (II), Wiesław Szczot-
kowski (III), Ludwik Rutkowski 
(IV). Sekretarzem jest druh Je-
rzy Posmujżniak, skarbnikiem 
Jan Bujnowski, gospodarzem 
Stanisław Cieszyński. Drużyna 
posiada świetlicę, która w  se-
zonie zimowym wykorzystana 
była na zbiórki, odbywające się 
dwa razy w miesiącu. Wyposa-
żona jest w sprzęt harcerski, jak 
namiot w dobrym stanie, 3 wer-
ble, kilka saperek. Posiada także 
sztandar. Na zbiórkach przera-
biane są ćwiczenia marszowe, 
śpiew, gry świetlicowe, względ-
nie terenowe. Przeprowadzane 
są również gawędy harcerskie. 
Dwa razy w tygodniu odbywają 
się treningi ping-ponga i  bok-
su. Ponieważ drużynowym jest 
kolega szkolny, na zbiórkach 
czasami występuje brak dys-
cypliny, takiej, jaka powinna 
obowiązywać druhów. Harcerze 
płacą składki, wynoszące 10 zł 
miesięcznie. Pieniądze przezna-
czane są na potrzeby drużyny.

Do końca lat czterdziestych 
na terenie Szkoły Powszechnej 
w  Rypinie działało 5 drużyn 
harcerskich: 2 żeńskie i 3 męskie, 
które razem tworzyły szczep. 
Wszystkie drużyny posiada-
ły sztandary, proporce, własne 
namioty, werble. Miały własną 
harcówkę i inne pomieszczenia 

na zbiórki i  sprzęt, która mie-
ściła się w drewnianym baraku 
poniemieckim, stojącym na-
przeciw gmachu szkoły od uli-
cy 3 Maja. Z  pomieszczeń tych 
korzystała również 4. drużyna 
pozaszkolna, której drużyno-
wym był Edward Goślicki. Ka-
dry dla harcerstwa powstawały 
w rypińskim gimnazjum. Dru-
żynowymi i przybocznymi byli 
uczniowie tej szkoły: Barbara 
Rumianek, Maria Churska, Ire-
na Zabudź, Zygmunt Grabkow-
ski, Daniel Luliński, Aleksander 
Szerszeniewski, Witold Stan-
kowski i Cezariusz Papiernik. 

Od września 1949 roku roz-
poczęły się już szkolenia harce-
rzy w zakresie nowej ideologii. 
Do Hufca dokooptowano Alek-
sandra Winnickiego, członka 
ZMP, na przybocznego, i Barbarę 
Rumianek. W  raporcie Komen-
danta Hufca zapisano wówczas, 
że ZHP rozpoczęło działalność 
w  nowym duchu. Rypiński 
UB, aby kontrolować sytuację 
w harcerstwie, wytypował kan-
dydatów do werbunku, którzy 
dawali nadzieję dobrej współ-
pracy zwłaszcza, że stykali się 
ze starymi działaczami ZHP. 
Zebrano nawet pierwszą cha-
rakterystykę przybocznego 
o  nazwisku W. A. jako kandy-
data do współpracy. Przez cały 
wrzesień 1949 roku pracowni-
cy rypińskiego PUBP jeździli 
w  teren i  zbierali informacje 
na funkcyjnych harcerzy. Brak 
źródeł uniemożliwia dokładne 
stwierdzenie, ale prawdopodob-
nie jeszcze w  1949 roku Kazi-
mierz Kruszewski zrezygnował 
z funkcji komendanta powiato-
wego, a na jego miejsce władze 
mianowały Aleksandra Win-
nickiego. W strukturach takich 
organizacja utrzymała się do 
końca 1950 roku.

Na przełomie 1949 i  1950 
roku wycofano tradycyjne od-
znaki, krzyż harcerski i  lilijkę, 
umundurowanie, pozdrowienie 
„Czuwaj”, a  zastąpiono elemen-
tami wzorowanymi na sowiec-
kich pionierach. W  kwietniu 
1950 wydano nawet zarządze-
nie „o  niedopuszczalności tra-
dycyjnego stroju harcerskiego”, 
a w nazwach drużyn zlikwido-
wano imiona bohaterów naro-
dowych. Obozy harcerskie latem 
1950 roku zastąpiono koloniami, 
którymi kierowali aktywiści 
ZMP. Na początku sierpnia tegoż 

roku Rada Naczelna ZHP i Rada 
Naczelna ZMP na polecenie Biu-
ra Politycznego KC PZPR podjęły 
uchwały o  wcieleniu do końca 
roku ZHP do ZMP. W  styczniu 
Komendę Powiatową ZHP w Ry-
pinie przekształcono w  referat 
harcerski w  Zarządzie Powia-
towym ZMP, na czele którego 
stała Daniela Szachmytowska. 
Drużyny harcerskie działały 
nadal, ale pod nazwą Organi-
zacji Harcerskiej ZMP (OH ZMP). 
W  ten sposób przestał istnieć 
Związek Harcerstwa Polskiego, 
a OH ZMP miała stać się polską 
wersją radzieckich pionierów.

Związek Harcerstwa Pol-
skiego wznowił działalność 
dopiero w  grudniu 1956 roku. 
Ruch harcerski istniał jednak 
w  pewnej formie konspiracji, 
pod różnymi postaciami. Prze-
trwał także dzięki temu, że 
żył w  sercach dawnych harce-
rzy i  instruktorów, usuniętych 
wprawdzie z  organizacji, ale 
mających nadzieję na jej od-
budowę. Trudno dzisiaj, po 60 
latach, odtworzyć informacje 
o konspiracji harcerskiej, szcze-
gólnie tej nie notowanej przez 
UB. Wielu harcerzy rypińskich, 
być może represjonowanych, 
zmarło lub opuściło Rypin. 
Przez lata był to temat zakaza-
ny i nie ujawniany ze względów 
cenzuralnych przez historyków. 
Być może harcerstwo kontynu-
owało pracę poza ZMP w sposób 
zakamuflowany, np. w Polskim 
Towarzystwie Turystyczno-
Krajoznawczym, w  szkolnych 
i  pozaszkolnych zrzeszeniach 
sportowych, w  oddziale Pol-
skiego Czerwonego Krzyża, 
Towarzystwie Przyjaciół Dzie-
ci, w  strukturach Ochotniczej 
Straży Pożarnej. Wiadomości te 
niestety zabrali ze sobą do gro-
bu Franciszek Ołdakowski, Bog-
dan Szczerkowski, czy Henryk 
Dedoński. Być może związane 
było z konspiracyjnym ruchem 
harcerskim Torunia czy Byd-
goszczy.

Władze uniemożliwiały 
dzieciom udział w mszach świę-
tych na rozpoczęcie i zakończe-
nie roku szkolnego, ograniczano 
organizację rekolekcji, w  nie-
dzielę urządzano różne impre-
zy. Dużą rolę odgrywali jednak 
w tym okresie księża rypińscy, 
prowadząc działalność konspi-
racyjną wśród dzieci i młodzie-
ży. 
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Starosta rypiński Jerzy 
Rumianek w  sprawozdaniu do 
Urzędu Wojewódzkiego w  Byd-
goszczy w lutym 1949 roku do-
nosił: Większość księży stara 
się rozbudzić życie religijne, 
zwłaszcza wśród młodzieży, aże-
by tą drogą nastawić ich wrogo 
do poglądów socjalistycznych 
i  odciągnąć od źródeł nauki 
i wychowania socjalistycznego, 
tzn. od partii politycznych i or-
ganizacji młodzieżowych.

Nie można skrytykować 
pracy dla OH ZMP starych 
harcerzy, bowiem wnosili oni 
zwykle elementy wcześniej 
wypracowanego wychowa-
nia młodzieży. Było ich jednak 
bardzo mało, ponieważ zostali 
skutecznie usunięci z szeregów 
harcerskich bezpośrednio przed 
zmianami. Pojawiali się także 
w tym okresie nowi instrukto-
rzy, dla których OH była kuźnią 
kadr na następne lata. Przewod-
nikami OH w Szkole Powszech-
nej nr 1 w Rypinie byli w  tym 
okresie Maria Ciuchta i  Cezary 
Kosmalski, jakże wielce zasłu-
żeni dla ruchu harcerskiego po 
1956 roku. Przewodnicy drużyn 
byli zwykle na etacie w szkole 
i  zajmowali się tylko harcer-
stwem, a  podlegali referatowi 
szkolno-harcerskiemu przy 
zarządzie powiatowym ZMP. 
OH objęła swym zasięgiem, 
zgodnie z  dyrektywami władz 
partyjnych, prawie całą mło-
dzież starszych klas, stając się 
organizacją masową. Cała praca 
wychowawcza opierała się na 
inwencji przewodnika. Przepro-
wadzano kolonie letnie, duży 
nacisk kładziono na gry tere-
nowe, podchody czy wypady za 
miasto. Harcerze organizowali 
święto latawca, pieczenie ziem-
niaka itp.

Ulubionym miejscem za-
baw były góry starorypińskie 
i  lasek rusinowski. W  ramach 
drużyny powstawały koła zain-
teresowań. Przewodnicy kładli 
wiele serca w pracę z młodzie-
żą, ale partyjne dyrektywy od-
górne utrudniały działalność. 
Najważniejsza była praca maso-
wo-polityczna, dalsze umaso-
wienie organizacji oraz „walka” 
o  wyniki nauczania, bowiem 
udział harcerzy w  budownic-
twie socjalistycznym miał się 
wyrażać w dobrej nauce. Człon-
kowie OH, podobnie jak radziec-
cy pionierzy, zdobywali normy 
na odznaki SPO (Sprawny do 
Pracy i Obrony). W programach 
drużyn najważniejsze było 
świętowanie urodzin Lenina, 
Stalina i Bieruta, obchody rocz-
nic powstania KPP, PZPR. Stro-
jem harcerskim, na wzór pio-
nierów radzieckich była biała 
bluzka i  ciemna spódnica lub 
spodenki. Funkcje oznaczano 
czerwonymi paskami przypi-
nanymi na lewym rękawie. 
Przez ramiona przerzucona była 

czerwona chusta jako element 
czerwonego sztandaru. Na pier-
si przypinano tzw. znaczek har-
cerski, zwykle nazywany po-
gardliwie czuwajką, na którym 
były umieszczone zębate koło, 
kłos i  flaga narodowa, mówią-
ce o  jedności klasy robotniczej 
i chłopskiej. Krzyż harcerski za-
stąpiono płomieniem, symboli-
zującym wiedzę, ale ten sam 
płomień widniał również na 
znaczkach pionierów. W izbach 
harcerskich tworzono kąciki 
poświęcone Stalinowi i ZMP.

W  działalności harcerstwa 
dużo miejsca zajmowała praca 
społeczna w  szkole i  środowi-
sku. Często pracę tę zawężano 
do kilku rodzajów: zbieranie 
złomu, makulatury, walka ze 
stonką ziemniaczaną czy pomoc 
przy żniwach. Pod rokiem 1950 
roku czytamy w  planie pracy 
OH Szkoły Podstawowej nr 1: 
Druga drużyna żeńska przy-
gotowuje gazetką 1-majową, 
a drużyna męska podjęła zobo-
wiązanie uporządkować boisko 
przy Powiatowym Komitecie 
PZPR. W 1952 roku przewodnik 
OH - Drzewucki referował na 
posiedzeniu Rady Pedagogicznej 
sprawę Zlotu Młodych Bojowni-
ków Budowniczych Polski Lu-
dowej, który odbył się 22 lipca 
w Warszawie i w którym brali 
udział harcerze SP 1. Wprowa-
dzono także nowe przyrzecze-
nie: Przyrzekam uroczyście wo-
bec kolegów i narodu polskiego 
uczyć się i  pracować dla dobra 
Ojczyzny i  sprawy socjalizmu 
(...) zawsze i  wszędzie służyć 
Polsce Ludowej. Nawoływano 
także do udziału w akcjach po-
litycznych. Do najbardziej zna-
nych zaliczyć można było te, 
które odbywały się pod hasła-
mi: Ukwiecimy sadami, ustro-
imy zielenią ojczystą ziemią, 
Hej, harcerze, wyjdźcie z  klas 
na pustkowie sadzić las. W 1950 
roku usunięto z biblioteki szkol-
nej większość książek o  tema-
tyce obozowej, wycieczkowej, 
poradniki harcerskie, śpiewni-
ki oraz pozycje dotyczące histo-
rii i tradycji skautingu i harcer-
stwa. W  ich miejsce tworzono 
działy literatury marksistow-
skiej. Ze szkoły usunięto religię 
i symbole religijne, które także 
kojarzyły się z przedwojennym 
harcerstwem, w  imię odrywa-
nia dzieci od Boga i Kościoła, co 
nazywano „zwalczaniem ciem-
noty, zabobonu i  zacofania”. 
W  zamian dawano dzieciom 
i  młodzieży tzw. „moralność 
socjalistyczną”, obalając do-
tychczasowe autorytety. Człon-
kowie Organizacji Harcerskiej 
po skończeniu szkoły, automa-
tycznie stawali się członkami 
ZMP, a połączone to było z wiel-
ką uroczystością szkolną. 

Z  faktem popierania „linii 
Partii” nie zgadzali się działacze 
harcerscy i  część nauczycieli 

w  rypińskiej Szkole Powszech-
nej. Krytyka OH ZMP narastała 
stopniowo, a po śmierci Stalina 
była coraz bardziej głośna. Jed-
nocześnie dzieci masowo uchy-
lały się od tzw. zapisania do 
harcerstwa i nudnych przesiąk-
niętych ideologią socjalistyczną 
zbiórek. W  tych warunkach 
bardzo trudno było przewodni-
kom szkolnym prowadzić zaję-
cia. W listopadzie 1954 roku na 
posiedzeniu Rady Pedagogicznej 
nauczyciel Edmund Zglinicki 
stwierdził, że praca przewodni-
ków harcerskich była dotych-
czas prowadzona wadliwie. Na 
zbiórkach odrabiano lekcje lub 
prowadzono zajęcia, które znie-
chęcały i zanudzały harcerzy. Na 
potwierdzenie tego odczytano 
wówczas sprawozdanie z  dzia-
łalności OH: Drużyna harcerska 
liczy 82 członków. W  okresie 
roku szkolnego 1953/54 odbyło 
się 88 zbiórek. Omawiano takie 
zagadnienia, jak wybory do Rad 
Narodowych, rocznice Rewolu-
cji Październikowej.

Mimo tej krytyki jesz-
cze w  1955 roku zaznajamiano 
członków OH w tej szkole z ży-
ciem i  działalnością Feliksa 
Dzierżyńskiego, przygotowy-
wano do wstąpienia w  szeregi 
ZMP, pogłębiano wiadomości 
o  Związku Radzieckim. Harce-
rze wyjeżdżali na zbieranie lnu, 
witali konferencje powiatowe 
ZMP. Organizowano jednak 
również wycieczki do Wąpiel-
ska i  Radzik, co stwarzało po-
zory normalności w  działaniu 
drużyn, a może było jedyną do-
zwoloną formą nawiązania do 
dawnego harcerstwa. Wyraźną 
krytykę działania OH w rypiń-
skiej Szkole Powszechnej widać 
już od wiosny 1956 roku. Cezary 
Kosmalski na posiedzeniu Rady 
Pedagogicznej stwierdził, że na-
leży zwrócić uwagę na jakość 
działania, nie na ilość człon-
ków, należy wrócić do dawnych 
metod działania, przywrócić 
stopnie i sprawności harcerskie. 
Wraz z  krytyką poszły działa-
nia mające na celu odnowę, 
chociaż niebagatelną rolę od-
grywała także zmieniająca się 
wówczas bardzo szybko sytu-
acja polityczna w Polsce. 

Henryk Dedoński, jeden ze 
starych działaczy harcerskich, 
rozpoczynając w 1957 roku Kro-
nikę Hufca ZHP Rypin zano-
tował: Po siedmiu latach bez-
czynnego letargu ZHP, którego 
działalność zawieszono w  1949 
roku, ruszyły się sumienia sta-
rego sztabu z naczelnictwa. Coś 
się zaczęło dziać. Odgłosy dotar-
ły do nas. Nie było to wpraw-
dzie jeszcze to, czego oczekiwa-
ła żądna przygód młodzież, ale 
dawało już namiastkę emocji. 
W  szkole rypińskiej znalazło 
się dwoje entuzjastów, a  mia-
nowicie Maria Ciuchta oraz Ce-
zary Kosmalski, którzy zaczęli 

skupiać wokół siebie co bardziej 
aktywne grono młodzieży. Tak 
to w marcu 1956 roku powstaje 
drużyna OH dziewcząt i chłop-
ców. Formy pracy tych drużyn 
miały już charakter harcerstwa 
z lat 1945-1949.

Kryzys przechodził w  tym 
czasie powszechnie już kry-
tykowany Związek Młodzieży 
Polskiej. W  czasie wydarzeń 
poznańskich 1956 roku żądano 
przywrócenia ZHP. W  końcu 
sierpnia 1956 roku, na polecenie 
KC PZPR, Zarząd Główny ZMP 
pozwolił na wyodrębnienie 
z organizacji pionu harcerskiego 
i powołał na wszystkich szcze-
blach komendy. Powstał wów-
czas teoretycznie niezależny, 
ale zupełnie niezmieniony pro-
gramowo twór, który nazwano 
Organizacją Harcerską Polski 
Ludowej (OHPL). Ruszyła ona od 
początku roku szkolnego, a  na 
pierwszych zbiórkach mówiono 

o  wydarzeniach czerwcowych 
w  Poznaniu, które miały być 
„zorganizowanym przez wro-
gów ludu aktem dywersji”.

Jednocześnie od września 
1956 roku dawni instruktorzy 
harcerstwa, wyeliminowa-
ni przed 1950 rokiem, zaczęli 
otwarcie spotykać się i  żądać 
likwidacji OHPL i przywrócenia 
ZHP. OHPL była jednak pierw-
szą wyraźną próbą stworzenia 
nowego harcerstwa. Zmieniono 
strukturę drużyn, opierając się 
na tradycyjnych wzorach har-
cerskich, przywrócono stopnie 
i  sprawności harcerskie. Pozo-
stawiano jednak socjalistyczny 
charakter organizacji. W  pracę 
rypińskiego OH PL zaangażo-
wał się w  tym czasie Bogdan 
Szczerkowski, oceniany jako 
jeden z  najbardziej aktywnych 
instruktorów w województwie.

Piotr Gałkowski
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Szukasz...? Tylko u nas znajdziesz wszystko w jednym miejscu
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DLA MIESZK AŃCÓW

POWIATU RYPIŃSKIEGO
tel. 662 061 348, 56 493 41 50

Auto Handel-Komis skup i zamiana, Marek  Wi-
śniewski, ul. Lidzbarska 10B, Brodnica, kontakt 
pod nr. tel. 603 858 933

mamAUTO – sprawdzone części używane do 
wszystkich aut – GWARANCJA 1 MIESIĄC! 
54 280 2990

Hurtownia motoryzacyjna Auto Complex, Brodni-
ca, ul. 18 Stycznia 34, tel. 56 649 86 69

Auto części Ravis, Lipno, ul. Skępska 31, kon-
takt pod nr. tel. 54 288 46 76

AUTO SUMOCKI Opony hurt-detal, sprzedaż, 
wulkanizacja i  serwis. Naprawa aut. LAKIERNIA 
PROSZKOWA. Klimatyzacja, Makówiec 67, tel. 
601 927 221

mamAUTO – złomowanie/auto-kasacja – PŁA-
CIMY NAJWIĘCEJ – Odbiór gratis, gotówka! 
54 280 2990

Bigum - skup aut gotówka, tel. 601 917 253

Okręgowa stacja kontroli pojazdów Gawrońscy, 
ul. Mleczarska 21, Rypin, tel. 54 444 71 15

Gawrońscy - legalizacja tachografów cyfrowych, 
ul. Mleczarska 21, Rypin, tel. 602 536 686

PIASEK, ŻWIR oferuje: piasek płukany, sucho 
siany, żwir,  czarnoziem, torf, kruszywo, kamień, 
tłuczeń, gruz, DOWÓZ, tel. 608 219 596

El-Dan firma ogólnobudowlana, stany surowe, 
elewacje, dachy, docieplenia, wykończenie 
wnętrz, tel. 792 080 506

Panorama sprzedaż okien, drzwi, rolet, bram, 
parapetów, moskitier, ul. Kościuszki 54, Rypin, 
kontakt pod nr. tel. 509 728 154, 729 353 930

Szkoła języków obcych SPARROW, ul. Rynek 17, 
Golub-Dobrzyń, tel. 519 844 525

Leasing-Experts oferta specjalna nie tylko dla 
firm, leasingujemy prawie wszystko- auta, kom-
putery, maszyny, urządzenia, tel. 575 665 290

Z nami bezpiecznie sprzedaż , kupisz, wynajmiesz, 
kupujący nie płaci prowizji, tel. 575 665 291

NSP-Nieruchomości Biuro pośrednictwa w ob-
rocie nieruchomościami. Oferujemy profesjo-
nalne przeprowadzenie każdego rodzaju trans-
akcji w nieruchomościach. Golub-Dobrzyń ul. 
Pod Arkadami 11 tel. 531 795 462

Hurtownia owoców i  warzyw, własna produkcja 
pomidorów i  ogórków, Brodnica, ul. Podgórna 
80a, 506 079 392

Importer maszyn i urządzeń rolniczych Krzysztof 
Jabłoński, Obręb 25, tel. 604 849 435

Agromax - Hurtownia nawozów i węgla, Brodnica, 
tel. 56 498 23 39

Dampol transport wapna tel. 694 498 284

Dampol skład opału Szczuka, tel. 56 498 12 24

Skład opału, sprzedaż hurtowa i  detaliczna, 
prawdopodobnie najtańszy wegiel w  okolicy, 
tel. 730 015 103

FHU Olek Skład węgla, tel. 501 621 145

Inter-Pal ekogroszek, pelet, brykiet, kontakt 
pod nr. tel. 531 132 203

Agromax - Autoryzowany sprzedawca katowic-
kiego holdingu węglowego, Brodnica, kontakt 
pod nr. tel. 56 498 23 39

Klub X-Fitness - idealne miejsce dla kobiet, za-
dbaj o swoją sylwetkę, porady dietetyczne i trenin-
gowe, tel. 730 167 510

STELA-MAR Sklepy rowerowo-sportowe. Rowe-
ry,części, akcesoria serwis. Artykuły sportowe, 
Brodnica ul. Kopernika 7, tel. 530 186 139

STELA-MAR Sklepy rowerowo-sportowe. Ro-
wery, części, akcesoria serwis. Artykuły sporto-
we, Brodnica ul. Farna 4, tel. 784 085 614

STELA-MAR Sklepy rowerowo-sportowe. Ro-
wery, części, akcesoria serwis. Artykuły sporto-
we, Brodnica ul. Mostowa 8, tel. 662 126 961

Salon firmowy Romet - skutery, motocykle, ro-
wery, ul. Piłsudskiego 47, Rypin, kontakt pod 
nr. tel. 600 261 092

Festyny, Uroczystości rodzinne, wynajem: zjeż-
dżalnia, zamek, euro bungee, wata, popcorn, 
balony, tel. 507 705 261

Skup palet - sprzedaż, skup, wymiana, kontakt 

Auto Moto
auto handel / komisy

części i akcesoria

serwisy

skup aut / demontaż

stacje kontroli pojazdów

usługi

usługi
Budowa i remonty

wykończenie wnętrz

Edukacja
szkoły językowe

Finanse i bankowość
leasing

Nieruchomości
biura nieruchomości

hurt / sklep
Rolnictwo / leśnictwo

maszyny

nawozy

usługi

fitness / aerobic
/ kulturystyka

składy opału

Sport i rekreacja

rowery

usługi

Surowce / skupy

Administracja

Kultura i rekreacja

Numery alarmowe

pod nr. tel. 730 015 103

Inter-Pal skup-sprzedaż palet, tel. 531 132 
203

Starostwo Powiatowe w Rypinie ul. Warszawska 
38 87- 500 Rypin tel. 54 280 24 33

Agencja Restrukturyzacja i Modernizacja Rolnic-
twa ul. Nowy Rynek 5 87-500 Rypin kontakt pod 
nr. tel. 54 280 01 55

Powiatowy Urząd Pracy ul. Nowy Rynek 14 87-
500 Rypin tel. 54 280 21 44

Urząd Gminy Rypin ul. Lipnowska 4 87-500 Ry-
pin tel. 54 280 21 37

Powiatowy Urząd Pracy ul. Nowy Rynek 14 87-
500 Rypin tel. 54 280 21 44 fax: 54 280 24 79

Rypiński Dom Kultury, Kino „Bałtyk” ul. War-
szawska 8 87-500 Rypin tel. 54 280 21 56

Biblioteka Publiczna Miejsko  - Powiatowa ul. 
Warszawska 20 87-500 Rypin tel. 54 280 21 42

Rypińskie Centrum Sportu ul. Dworcowa 11 87-
500 Rypin Tel. 54 233 97 42

Komenda Państwowej Straży Pożarnej ul. Stra-
żacka 4 87-500 Rypin kontakt tel. 54 280 37 37  
lub 54 280 91 53 numer alarmowy 998 lub 112 

z  telefonów kom. Pogotowie energetyczne 991 
Pogotowie gazowe 992

Zespół Szkół nr 1  im. ks. Czesława Lissowskiego 
ul. Kościuszki 51 87-500 Rypin tel. 54 280 20 65

Zespół Szkół nr 5 im. ks. J. Twardowskiego ul. 
Młyńska 12 87-500 Rypin tel. 54 280 36 42

Zespół Szkół Miejskich w Rypinie ul. Sportowa 24 
87-500 Rypin tel. 54 280 23 31

Szkoła Podstawowa nr 3 im. Jana Pawła II ul. 
Młyńska 12 87-501 Rypin tel. 54 280 58 47

Szkoła Podstawowa nr 1 im. mjr. Henryka Su-
charskiego ul. 3 Maja 3 87-500 Rypin kontakt 
pod nr. tel. 54 280 51 19

Przedszkole Niezapominajka ul. Gustawa Som-
mera 16 87-501 Rypin tel. 54 280 35 16

Przedszkole nr 1 ul. Młyńska 3 87-500 Rypin 
tel.54 280 57 97

Przedszkole Miejskie nr 2 ul. Wojska Polskiego 
11 87-500 Rypin tel. 54 280 31 32

Chatka Puchatka. Punkt przedszkolny. Pankow-
ska J. ul. Jana Pawła II 87-500 Rypin kontakt pod 
nr. tel. 501 024 694

Zarząd Dróg Powiatowych ul. Strażacka 1 87-500 

Rypin tel. 54 280 34 04

Wodociągi ul. Elizy Orzeszkowej 4 87-500 Rypin 
tel. 54 280 24 61

Miejskie Przedsiębiorstwo Energetyki Cieplnej Sp. 
z o.o. ul. Mikołaja Reja 2 87-500 Rypin kontakt 
pod nr tel. 54 280 34 32

Pogotowie numer alarmowy 999 lub 112 z telefo-
nów kom.

Szpital Powiatowy ul. 3 Maja 2 87-500 Rypin ul. 
54 280 54 54

Przychodnia przy Szpitalu ul. 3 Maja 2 87-500 
Rypin tel. 54 280 24 26

Przychodnia Dormed ul. Lissowskiego 16 87-500 
Rypin tel. 54 280 76 20

Wykaz aptek w Rypinie: „Pod Orłem” Sp. z  o.o. 
Apteka ul. Kilińskiego 7 87-500 Rypin kontakt pod 
nr. tel. 54 280 20 44

„Pod Lwem” Apteka Danuta Ittrich ul. Kościuszki 7 
87-500 Rypin tel. 54 280 25 24

„Remedium” Apteka ul. Koszarowa 3 87-500 Ry-
pin tel. 54 280 35 97

„Aloes” Apteka Urszula Mielczarek ul. ks.Lissow-
skiego 2 b 87-500 Rypin tel. 54 280 55 75

„Przy Przychodni” Apteka Katarzyna Górecka-
Przybysz  Beata Ruszkowska ul. ks. Lissowskiego 
16 87-500 Rypin tel. 54 280 40 62

Oświata

Przedsiębiorstwa 
komunalne

Zdrowie
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Auto-Moto

Skup aut każdego stanu, uszko-
dzone oraz całe, odbiór z miej-
sca. Tel. 889 883 507

Autoholowanie -pomoc drogo-
wa przewóz aut i maszyn do 5t 
. Pomoc w  uzyskaniu auta za-
stępczego. Tel. 889 883 507

Drewno/Węgiel

Drewno kominkowe, troci-
ny 5,00 zł worek, ekogroszek 
i  orzech (worki 25 kg). OBLA-
DREX Golub-Dobrzyń, tel. 604 
517 964

Nieruchomości

Sprzedam działkę budowlaną  
nad jeziorem Wąbrzeźno Cym-
bark około 900 m2, cena do 
uzgodnienia, tel. 604 541 339

Sprzedam lub wynajmę maga-
zyny, trzy po 140 m2, jeden 300 
m2, Wąbrzeźno, ul. 1 Maja 63, 
tel. 604 541 339

Sprzedam ziemię 3 ha, 3 klasa. 
Ciechocin-Kujawy. Tel. 605 
419 253

Praca

Opiekunka seniorów- bezpłatny 
kurs niemieckiego od podstaw 
w  Brodnicy. Po kursie praca, 
szybki wyjazd. Promedica24 
zaprasza do Punktu Rekruta-
cyjnego w  Brodnicy- ul. Tylna 
1, każdy czwartek, godz. 10-
15.00/tel. 516 051 848

Rolnictwo

Kredyty gotówkowe, konsoli-
dacyjne dla rolników. Tel. 513 
187 903

Różne

Dachy, okna, drzwi, płyta war-
stwowa, garaże (blaszaki). Za-
dzwoń 514 866 203 lub 56 474 
09 20

Sprzedam owczarki niemieckie, 
czarne z  rodowodem i  króliki. 
Tel. 889 191 952

OGŁOSZENIA 
DROBNE

Węgiel/drewno

Nieruchomości

Tu kupisz 
Tygodnik Regionu Rypińskiego CRY

1. GS Lipno, Sklep Brzuze
2. Sklep F.H.P.U. Ka-Ma 
Karol Ryczkowski, Brzuze
3. GS Lipno, Sklep Giżynek
4. GS Lipno,  
Sklep Ostrowite 12
5. GS Lipno, Sklep  
Ostrowite 186
6. Sklep ABC  
Marcin Małkiewicz, 
Ostrowite 191
7. Supersam  
Marcin Małkiewicz, 
Ostrowite 60
8. GS Lipno, Sklep Radzynek
9. GS Lipno, Sklep Trąbin
10. Sklep Sanpol Jadwiga 
Kamińska, Ugoszcz
11. GS Lipno, Sklep Żałe
12. Sklep Mini  
Market Małgorzata 
i A. Wawreniuk, Kobrzyniec
13. Sklep Marek Ślesiński, 
Nadróż
14. Sklep F.H.P.U. Ka-Ma 
Karol Ryczkowski, Nadróż
15. Sklep Lewiatan Mariola 
Wrzosek, 
Rogowo
16. Sklep ABC Joanna Gur-
towska, Rogowo
17. Sklep ABC Małgorzata 
i Andrzej Wawreniuk,  
Rogowo
18. GS Rypin, ul. Mławska 10
19. GS Rypin,  
ul. Piłsudskiego 36
20. GS Rypin, Sklep Głowińsk
21. GS Rypin, Sklep Rypałki
22. GS Rypin,  
Sklep Rusinowo
23. GS Rypin, Sklep Sadłowo
24. GS Rypin, Sklep Zakrocz
25. GS Rypin, Sklep Stępowo
26. GS Rypin,  
Sklep Borzymin
27. GS Rypin, Sklep Kowalki
28. GS Rypin,  
Sklep Puszcza Rządowa
29. GS Rypin, Sklep Cetki
30. GS Rypin, Sklep Marianki
31. Piekarnia  
Pati, ul.Kościuszki 5
32. Piekarnia Pati,  
ul.Wojska Polskiego 5c
33. Piekarnia Pati,  
ul. Lissowskiego 3
34. Piekarnia Pati,  
ul. Mławska 7
35. Sklep Akrys,  
ul. Kościuszki 50
36. Kiosk przy rondzie 
37. Paweł Maklakiewicz, 
Pl. Sienkiewicza 6

Różne

Praca

Rolnictwo

Auto Moto

Głównym zadanie projektu 
jest integracja dzieci z  małych 
miejscowości, odciągnięcie ich od 
telewizorów, komórek i  kompu-
terów. Na początku sierpnia, pod 
opieką wolontariuszy,  uczestnicy 
zwiedzili m.in. „Niewidzialną wy-
stawę”.  Dzieci  przekonały się jak 
wygląda codzienne życie osoby 
niewidomej. W ciemnościach po-
ruszały się w domowej kuchni, na 
spacerze w  lesie, na ulicy. Prze-
wodnikami były osoby niewido-
me i niedowidzące, które mówiły 
o  swoich życiowych problemach 
i sukcesach,  zachęcając  wszyst-

kich do podejmowania życiowych 
wyzwań np. do  udziału w rywali-
zacji  sportowej. 

Dzieci z  zainteresowaniem 
zwiedziły również PGE Stadion 
Narodowy. Każdy  mógł zająć 
miejsce w  skórzanym  fotelu na 
trybunie przeznaczonej  dla vi-
pów.  Na koniec pobytu na Naro-
dowym grupa udała się do szat-
ni dla zawodników, gdzie można 
było sobie zrobić zdjęcie na tle 
koszulek z  nazwiskami zawodni-
ków drużyny narodowej. 

Tomasz Błaszkiewicz
fot. nadesłane

Pogotowie numer alarmowy 999
lub 112 z telefonów kom.

Straż Pożarna 998
lub 112 z telefonów kom.

Policja 997
lub 112 z telefonów kom.

Komenda 
Powiatowa Policji w Rypinie 
Piłsudskiego 19, 87-500 Rypin
tel. (54) 230 82 00 

Komenda Powiatowa PSP w Ry-
pinie 

Strażacka 4, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 37 37 

SP ZOZ Rypin 
Maja 2, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 57 41

DORMED s.c. Przychodnia Le-
karska 

Lissowskiego 16, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 76 20 

Niepubliczny Zakład 
Opieki Zdrowotnej Eskulap s.c. 
Ogrodowa 36, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 63 70 

Przychodnia Przy Szpitalu 
3 Maja 2, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 24 26

Miejskie Przedsiębiorstwo Ener-
getyki

Cieplnej MPEC Sp. z o.o. w Ry-
pinie 

Mikołaja Reja 2, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 34 32 

Powiatowy Urząd Pracy 
Nowy Rynek 14, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 21 44 

Dworzec PKS 
Dworcowa 20, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 30 72 

Rypiński Dom Kultury 
Warszawska 8, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 21 56

Gabinet weterynaryjny 
Nowy Rynek 16f, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 47 01 

RYPINVET Gabinet Weteryna-
ryjny 

Warszawska 26, 87-500 Rypin
tel. 797 408 703 

Urząd Skarbowy w Rypinie 
Dojazdowa 10, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 45 10

Starostwo Powiatowe w Rypinie 
Warszawska 38, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 24 33 

Urząd Gminy Rypin
Lipnowska 4, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 97 00

Urząd Miasta Rypin 
Warszawska 40, 87-500 Rypin
tel. (54) 280 96 00 

Informator
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tel. (56) 493 41 50
ZADZWOŃ

MIEJSCE 
NA TWOJĄ REKLAMĘ

Atrakcyjne wakacje 
Gmina Skrwilno   W czwartek 3 sierpnia 
dzieci z gminy Skrwilno wybrały się na wy-
cieczkę do Warszawy. Wszystko w ramach 
projektu grupy nieformalnej, wspieranego 
przez Stowarzyszenie Na Rzecz Rozwoju 
Gminy Skrwilno „Grodzisko”. 



Zamiarem działaczy na se-
zon 2017/2018 było wystawienie 
dwóch ekip seniorskich. Jak wie-
my pierwszy zespół Lecha Rypin 
z  powodzeniem walczy w  IV li-
dze. Do rozgrywek A-klasy, czyli 
obecnie najniższego szczebla 
zgłoszono rezerwy Lecha. Do 
ostatniej chwili ważył się ich los 
i ostatecznie na kilka dni przed 
startem tej klasy rozgrywkowej 
okazało się, że z planów nic nie 

wyjdzie. Zbyt małe zaintereso-
wanie grą w  A-klasie miejsco-
wych zawodników sprawiło, że 
klubowi działacze zmuszeni byli 
zarzucić ambitny plan.

Do nowego sezonu w  lidze 
wojewódzkiej przygotowywa-
na jest za to ekipa juniorów 
z rocznika 2001. W poniedziałek 
14 sierpnia zespół ten rozegrał 
pierwszy sparing, a rywalem był 
A-klasowy Wiślanin Bobrowni-

ki (powiat lipnowski). Młodym 
chłopcom z  Rypina ciężko było 
się przeciwstawić bardzo do-
świadczonym rywalom i  osta-
tecznie gospodarze wygrali 7:1. 
Jednak wynik ma tu małe zna-
czenie. Liczy się przede wszyst-
kim doświadczenie zbierane 
przez piłkarzy. Więcej zdjęć 
z  meczu znajdziecie na rypin-
cry.pl.

Tekst i fot. (ak)

RSX Junior kobiet i  mężczyzn 
oraz Raceboard.

W  klasie Raceboard wy-
startowało trzynastu żeglarzy, 
a najlepszy okazał się Artur Ma-
nelski z  Dobrzyńskiego Klubu 
Żeglarskiego. Drugi był Łukasz 
Buderaski z  SKŻ Sopot, a  trze-
ci Jakub Nowak z  KŻ Popiel 
Kruszwica. Dziesiąty był Piotr 
Ciarkowski z  Urszulewa. Klasę 
Techno zdominowali zawodnicy 
UKS Kałębie, wygrał Filip Szu-

miłowski. Łącznie wystartowało 
19 żeglarzy.

Jak co roku była spora fre-
kwencja. Stowarzyszenie Wędka 
z  Torunia przygotowało sto-
iska dla dzieci. Był kącik małe-
go majsterkowicza, malowanie 
buziek i  nauka chodzenia na 
szczudłach. Patronem medial-
nym imprezy był tygodnik CRY.

(ak) 
fot. nadesłane

Regaty Tour de Windsur-
fing o  Puchar Skrwilna 2017 to 
już ósma edycja tych zawodów. 
Jak co roku do gminy Skrwil-
no zjechali miłośnicy sportów 
wodnych niemal z  całej Polski. 
Regaty odbyły się na Polanie 
Urszulewskiej. Zapisy przyj-
mowano w  dniu zawodów od 
godziny 9:30 do 10:30. Impreza 
wystartowała o  godzinie 11:00. 
Zawodnicy rywalizowali w  kla-
sach: RSX kobiet i  mężczyzn, 

Piłka nożna

Rezerw nie będzie, grają juniorzy
Wbrew wcześniejszym zapowiedziom w rozgrywkach A-klasy nie wystartuje dru-
ga drużyna Lecha Rypin. W lidze wojewódzkiej rywalizować będą natomiast ju-
niorzy klubu.
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Walczyli o Puchar Skrwilna
Żeglarstwo  W minioną niedzielę w Urszulewie odbyły się VIII Regaty Tour de Windsurfing o Pu-
char Skrwilna. Imprezie patronował tygodnik CRY
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Tradycyjnie bieg odbędzie się 
na trasie: Miejski Ośrodek Sportu 
i  Rekreacji – ul. Sportowa – ul. 
Lipnowska – Osiedle Sportowe – 
Kowalki – Sikory – MOSiR (łącznie 
10 km). Zapisy będą przyjmowane 
w dniu zawodów od 9.00 do 11.30 
oraz elektronicznie: http://zapisy.
sts-timing.pl/209. Bieg wystartu-

je w  południe. Impreza wchodzi 
w cykl zawodów Grand Prix Woje-
wództwa Kujawsko – Pomorskie-
go. Regulamin można znaleźć na 
stronie: www.rypin.eu. 

W ubiegłym roku najszybciej 
na mecie zameldował się Łukasz 
Wirkus z  Lipnicy, który wyprze-
dził Kamila Poczwardowskiego 

ze Szczutowa i Łukasza Zimmera 
z Torunia. Spośród rypińskich za-
wodników najlepiej zaprezento-
wał się Cezary Ruciński (KB Lech 
Rypin), zajmując 18 miejsce. Na 24 
miejscu dobiegł Radosław Woj-
nowski, a 32 był Marek Kędzior. 

Tomasz Błaszkiewicz
fot. (ToB) i UM Rypin 

Forma obu zespołów jest wiel-
ką niewiadomą. Skrwa w  nowym 
sezonie będzie musiała sobie ra-
dzić bez kilku, do tej pory, kluczo-
wych graczy. Z  drużyną pożegnali 
się m.in. Michał i  Jacek Manelscy, 
Piotr Narodzonek (wzmocnił Lecha 
Rypin), a niepewna jest przyszłość 
etatowego snajper Przemysława 
Budki. W ich miejsce trener Paweł 
Celebucki wprowadza juniorów. 

– Ci chłopcy potrzebują czasu, 

żeby przeskoczyć z poziomu junio-
ra do seniora – mówi Celebucki. – 
Problemem są w  tej chwili aspek-
ty techniczne i  przede wszystkim 
fizyczne. W  A-klasie nie brakuje 
twardych obrońców, z  którymi 
trzeba sobie radzić. 

W ostatnim przedsezonowym 
sparingu Skrwa uległa aż 2:6 dru-
giej drużynie Wkry Żuromin. Dla 
Skrwilna dwukrotnie trafił Seweryn 
Chojnowski, który prawdopodob-

nie rozpocznie sezon w wyjściowej 
jedenastce. 

– Nie mogę wiele powiedzieć 
po tym sparingu, bo nie dyspono-
wałem optymalnym składem – do-
daje Celebucki. – Kilku chłopaków 
wyjechało na wakacje, niektórzy 
byli w  pracy. Liczę, że na mecz 
z  Grotem będę miał wszystkich 
do dyspozycji. Na pewno dołączą: 
Rokoszewski, Szymon Błachewicz, 
Karol Smulski, Bartek Detmer 

Lekkoatletyka  

Przyjemne z pożytecznym 
W sobotę 9 września – w ramach targów Agra – po raz dwunasty wystartuje Ry-
piński Bieg Po Zdrowie Doliną Rypienicy. 

Skrwa Skrwilno
VS.

Wkra II Żuromin

2 (1: 2) 6
Gole

Chojnowski x2 

Grot Kowalki
VS.

Pogrom Zbójno

2 0

Derby prawdy 
PIŁKA NOŻNA  W najbliższy weekend startują rozgrywki 
A-klasy. Już na inaugurację kibiców czekają wielkie emocje, 
bo w Kowalkach dojdzie do starcia Grotu ze Skrwą

i  może Patryk Dąbrowski. Trudno 
być optymistą przed inauguracją, 
ale oczekuję od moich piłkarzy, że 
pokażą na boisku charakter. Nie 
mogą się bać, bo wtedy na pewno 
trudno osiągnąć dobry wynik.  

Odmienne nastroje panują 
w  Kowalkach. W  ostatnim meczu 
towarzyskim przed ligą Grot ograł 
2:0 Pogrom Zbójno. Klub wzmocnił 
też skład. Do drużyny dołączył Kry-
stian Żaba (ze Skrwy) oraz juniorzy 
Lecha: Sebastian Pietrkiewicz, Mi-
chał Piotrowski i bramkarz Bartosz 

Gruszczyński. 
– To dla nas ważne wzmocnie-

nia – tłumaczył na łamach naszego 
tygodnika trener Tomasz Wysocki. 
– Widać po treningach i meczach 
sparingowych, że ci zawodnicy 
wniosą dużo jakości do naszej gry. 

Pierwszy ligowy sprawdzian 
dla obu ekip już w najbliższą sobotę 
o 16.00 w Kowalkach. 

Tekst i fot.
Tomasz Błaszkiewicz



Sobotnie spotkanie Lechici 
rozpoczęli doskonale. Już w  6. 
minucie Marek Magdziński wy-
korzystał za krótkie podanie 
obrońcy Unii do bramkarza, 
przejął futbolówkę i  pewnym 
strzałem otworzył wynik spo-
tkania. W  kolejnych minutach 
podopieczni Tomasza Paczkow-
skiego imponowali wysokim 
pressingiem i  zaangażowaniem, 
jednak brakowało wykończe-
nia akcji. Pod koniec pierwszej 
połowy do głosu doszli rywa-
le. Najpierw, w  33. minucie, Je-
lonek wykorzystał rzut karny, 
a tuż przed przerwą Klaudiusza 
Kurka pokonał Kanik i  to Unia 
schodziła do szatni w  lepszych 
nastrojach.

Po przerwie rypinianie za-
grali va banque, jednak ofen-
sywne poczynania przyniosły 
skutek dopiero w  końcówce. 

W  72. minucie składną akcję 
strzałem z  20. metra pod po-
przeczkę wykończył Szymon 
Moszczyński. Chwilę później 
było już 3:2 dla gospodarzy. Tym 
razem z dystansu uderzył Mate-
usz Szymborski, nie dając szans 
na skuteczną obronę bramka-
rzowi Unii. W 85. minucie znów 
błysnął Moszczyński, wykorzy-
stując podanie od Dawida Bocia-
na i  ustalając wynik na 4:2 dla 
Lecha. 

– Pierwszy mecz ze Startem 
Warlubie był dla nas jak kubeł 
zimnej wody wylany na głowę 
– przyznaje pomocnik Szymon 
Moszczyński. – W  spotkaniu 
z Unią pokazaliśmy jednak cha-
rakter. W pierwszej połowie sę-
dzia nas trochę skrzywdził, bo 
nie gwizdnął nam rzutu wolne-
go, a chwilę później niesłusznie 
podyktował jedenastkę dla Unii. 

Po zmianie stron udowodnili-
śmy, że jesteśmy dobrze przy-
gotowani fizycznie i pod wzglę-
dem taktycznym. 

W  następnej kolejce Le-
chitów czeka domowe star-
cie z  Sokołem Radomin, który 
dość niepodziewanie znalazł się 
w  stawce. Kujawsko-Pomorski 
Związek Piłki Nożnej potwier-
dził informację, że Strażak/
Wda II Przechowo, który w  mi-
nionym sezonie wywalczył 
awans do IV ligi, znika całkowi-
cie z  piłkarskiej mapy regionu. 
Oznacza to, że miejsce rezerw 
Wdy zajęła trzecia ekipa klasy 
okręgowej kampanii 2016/2017, 
czyli Sokół. Klub przed kilkoma 
dniami przeprowadził spotkanie 
z  zawodnikami, zaakceptował 
związkową propozycję i wyraził 
chęć gry w IV lidze. 

Tekst i fot. 
Tomasz Błaszkiewicz 

Lech w tym sezonie to połączenie młodości i doświadczenia. Od lewej: 
Marek Magdziński (rocznik 1997), Piotr Narodzonek (1998), Radosław Fodrowski (1981) i Piotr Buchalski (1981)

Lechici czterokrotnie oszukali obronę Unii

Trener Tomasz Paczkowski mógł 
być zadowolony z postawy swoich podopiecznych

W sobotnim spotkaniu nie brakowało twardych pojedynków

Wynik otworzył Marek Magdziński

Bohaterem meczu był Szymon Moszczyński, autor dwóch goli

Lech Rypin 
VS.

Unia Janikowo

4 (1: 2) 2
Gole

Magdziński 6’, Moszczyński 
72’, 85’, Szymborski 77’ – 
Jelonek 33’ (k), Kanik 45’ 

Skład

Kurek – J. Trędewicz, Buchalski, Rybka, 
Baranowski – Narodzonek, Moszczyń-
ski, Fodrowski, Bocian, Szymborski 
– Magdziński
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Zabójcza końcówka Lecha 
PIŁKA NOŻNA  W sobotę 12 sierpnia Lech Rypin rozegrał pierwszy mecz przed własną publicznością w se-
zonie 2017/2018. Spotkanie z Unią Janikowo przyniosło wiele emocji, zwrotów akcji i ostatecznie zakończyło 
się zwycięstwem rypinian 4:2


